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Idzie ulicą m!Mta lub wsi niepe• 
wnym krokiem, zatacza się, czap. 
ka pnekrzywiona, oczy nierzytom• 
nie wybałuszone, rzuca słowa bez 
ładu I składu. zaczepia przechod· 
niów, wszczyna awantury. 

Znamy go wszyscy, spotykamy 
go ·nader często, prawie codzien­
nie; odnosimy się doń pobłażliwie 
lub obojętnie. Jednakże nie pobłaż 
liwoścl, lub obojętności trzeb& nam 
w stosunku do pij&ków, lecz potę· 
pienia, trieba stwonyć atmosferę 
wrogości I bezwzględnej walki z pl 
jaństwem, które ur&sta do rozmia· 
rów klęski społecznej. 

Rierwszy występ 
zespołu pieśni tańca 

Armii Czechosłowackiej 
WARSZAWA. - Di'iia 16 bm. od­

był się w Hali Mirowskiej pierwszy 
występ przybyłego da Polski 222· 
osobowego zespołu pieśni i tańca 
Armii Czechosłowackiej im. Vita 
Nejedly'ego, zespołu odznaczonego 
nagrodą państwową I stopnia. 
Olbrzymią widownię wypełniły 

po brzegi tłumy mieszkańców stoli­
cy. Na występ przybyli przedsta­
wiciele Wojska Polskiego z genera­
licją na czele. 

Na niezwykle bogaty i urozmaico­
ny program występu złożyły się 
głównie pieśni oraz tańce ludowe i 
żołnierskie zarówno czechosłowack.'.e, 
jak polskie i radzieckie. 

Serdeczne przyjęĆi" z1otowane 
zespołowi bratniej Armi ·cz~hoslo­
wackiej, stało się mam stacją przy~ 
jaźni polsko - czechosłowackiej. 

Przybycie 
delegac.ii 

młodzieży radzieckiei 
WARSZAWA. - Na zaproszenie 

Zarządu Głównego ZMP przybyła 
do Warszawy delegacja młodzieży 
radzieckiej z F. Fiodorową - sekre 
tarzem CK WLKZM na czele. 

Przed konterencJą 
obrońców pokoju 

krajów AzJi 
PEKIN. - Jak donosi Agencja Nowych 

Chin, 11 wybitnych chińskich bojowni­
ków o pokój przesłało 21 marca do dzia­
łaczy ruchu obrońców pokoju w krajach 
A'Zjl I ' strefy Pacyfiku depeszę z apelem 
o wspólne wystąpienie z inicjatywą zwo­
łania konferencji obroflc6w pokoju kra· 
jów Azji I strefy Pacyfiku. 

Autorzy depeszy wysuwaj:i, szerer kon­
kretnych propozycji, zwl:i,zanych ze zwo· 
laniem konferencji. Podkreślają oni w 
szczególności, że delegatami na konfe­
rencję powinni być głównie przedstawi­
ciele krajów M:jl t strefy Pacyfiku, re­
prezentujący jak najszersze warstwy lu­
dności, niezależnie od przynaletności na­
rodowe! I sytuacji socjalnej, bez wzglę­
du na wierzenia religijne I poglądy po­
llt:;czne. 

mlcjatorzy postanowili, że w cel'?- u­
łatwienia zwołania konferencji obronc6w 
pokoju krajów Azji I strefy Pacyfiku, 
odbędzie się w Pekinie 28 maja narada 
przygotowawcza. 

Jutro! Jutro! 

W Por ku Ludowym 
redakcja 

„Głosu Robotniczego" 
organizuje 

Wielki Festyn Ludowy 
• 
• • 

Artyści scen łódzkich 
m Chór i balety 

• Orkiestry 
• Moc atrakcji 

Gry i zabawy dla dzieci 
Na miejscu bufety 
PSS i MHD 

1 Młodzi w całym kraju 

zwie.kszaja tempo Wejdź bowiem do mieszkani& pl• 
Jaka, a j&kże często znajdziesz w 
nim chore, obciążone dziedzicznie; 
głodne dzieci, nieszczęśliwą., znie· 
chęconą do życia kobietę. Jeśli zaś 
sprawy nie zaszły już tak daleko, 
to z całą pewnością. w mieszkaniu 
pijaka zastaniesz krańcową. bie• 
dę, dzieci ze strachem oczekujące 
powrotu pijanego ojca. Matkę ich 
ciężko r.atroskaną. o dzień jutrzej• 
szy, !!twierdzisz rozkład rodziny 
- podstawowej komórki społeczei\ 
!!twa. 

przygotowań do wielkiego ·zlotu 
Robotnicy i sportowcy osiągają dalsze 

sukcesy w produkcji 
WARSZAWA. - Szeroko rozwija się socJallstyczne wsp6łza.wod­

nJctwo młodzieży, przygotowującej się do Zlotu Młodych Prrodownl­
ków •. Zlot będzie świętem radości i dumy z wielkiego wkładu młodego 
pokolenia w budowę szczęśllwej ojczyznY., w budowę pokoju. 

Premier rządu czechoslowacklero, Antoni 
Zapotocky, przyjął członków delegacji 
polskiej, przybyłej na uroczystość obcho­
du 7 rocznicy wyzwolenia Czechosłowacji 

przez Armię Radziecką. 
Na zdjęeiu: premier Zapotocky w czasie 
przyjacielskiej rozmowy z członkami de­
legacji polskiej, włcepl'emlerem St. Ję· 

drychowskim I gen Popławskim. 
Fot. - CAF. 

Nominacja 
podsekretarze stanu 

w Min. Przemysłu 
Mięsnego i Mleczarskiego 

WARSZAW A. Prezydent RP 
mianował podsekretarzem stanu w 
Ministerstwie Przemysłu Mięsnego 

i Mleczarskiego ob. Włodzimierza Za 
wadzkiego dotychczasowego podse­
kretarza stanu w Ministerstwie Han 
dlu Wewnętrznego. 

nferencja 
poświęcona zagadnieniom 

surowców dla przemysłu 
nawozów sztucznych 
WAJtl!IZAWA. - W dniu Ul bm. roz­

poczęły się w Wanzawle w siedzibie 
Polskiej Akademii Nauk 3-dnlowe obra­
dy konferencji chemików, zorga.nlzowa­
ne staraniem Polskiego Towarzystwa 
Chemicznego I Stowarzyszenia Inżynie­
rów I Techników Przemysłu Chemiczne­
go. 

Konferencja poświęcona jest zaradnle­
nlom krajowych surowców mineralnych, 
ze szczególnym uwzględnieniem surow­
ców dla przemysłu nawozów sztucznych. 

W obradach, obok szerokiego aktywu 
naukowców, reołogów, chemików, te­
chnologów I przedstawtclell zaintereso­
wanych ministerstw, wzięli udział: za­

W woj. bydgoskim do współza­
wodnictwa przedzlotowego stanęło 
już prze;zło 100 tys. młodzieży. W 
zakładach przemysłowych o tytuł 
najlepszej bryg~dy produkcyjnej ry 
,•:;,Iizuje ponad 2 tys. grup młodzie­
żowych. Wiele z nich powstało po 
ogłoszeniu apelu Zarządu Głównego 
ZMP, wzywającego do przygotowań 
do Zlotu. · 

W c.i,ągu ostatnich tygodni liczba 
młodzieżowych brygad produkcyj­
nych zwiększył.a się o dalszych 78. 

Wszyscy młodzi robotnicy huty 
„Ostrowiec" - marteniarze, 1pawa 
cze, mechanicy, operatorzy i elek­
tromont&'ZY. biorą udział we współ­
zawodnictwie. 
Przykładem dla młodzieży huty 

jest inicjator współzawodnictwa, czo 
łowy wytapiacz - Stanisław Tu­
rek, który wraz ze t1wą brygadą prze 
prowadził już 3 szybkościowe wyto­
py stali. 

W Zakła<łach Przemy1łu Wełniane 
go im. Reymonta w ŁodU. na a­
sówce, zwołańej · dla omówieni.a 
przygotowań do Zlotu, młodzi włók­
niarze poprzez podjęcie dodatko­
wych zobowiązań dali wyraz st.ano 
wczej woli przyśpieszenia realiz.acji 
:z.adań Planu 6-letniego. 

Przez usprawnienie czynności 
przy obsłudze krGSien, 4 młodzieżo­
we brygady tych :z.a.kładów postano­
wiły podnieść o 3 proc. wydajność 
pracy. 

W Poznaniu pierwsi zobowiązani.a 
produkcyjne podjęli członkowie ko­
ła sportowego ZS „Stal" przy Oddzia 
le W-2 z,akladów im. J. Stalina. 
Członkowie sportowej brygady 

produkcyjnej, piłkarze Kokociński, 
Płotniak i Mijak postanowili pod­
nieść wydajność pracy ze 115 do 170 

stępca przewodnlczącero PKPG - mln. proc. normy. 
wang, wicemin. Szkolnictwa Wyższero Członkowie SKS Staszic w Lubli-
- Golański, wiceministrowie Przemysłu · ta ·1· d · ' · 'k' 
Chemicznego - Taban · 1 Ackerman wt- rue pos nowi l po ruesc wym I W 
cemln. Przemysłu Lekkiego - Grzy- I nauce, przyczynić się do dalszego 
mek · · t t · zk N; konferencJę przybyły delegacje umasow1em~ sP?r u na ererue s o 
naukowców radzieckich 1 niemieckich. ły oraz ukonczyc budowę basenu pły 

W czasie obrad wygłoszono szereg re- wackiego - budowanego systemem 
feratów pośwtęconych zagadnieniom ~u- gospodarczym. 
rowców dla przemysłu nawozów ntucz- N d . LZS ' 
nych. a nara zie. -ow wojewódz-

r 

Nie przestrzegąj~ po,07.umień 

Prowokacyjne poczynania 
władz okupacyjnych · mo~rstw zachodnich 

na terytorium NRD 
BERLIN. - Dnia 13 maja zastę- I przestrzegania przepisów o ruchu na 

pca szefa sztabu wojsk radzieckich autostradzie Berlin - Marienborn. 
w Niemczech generał Trusow wysto- Przepisy o ruchu samochodowym 
sował do szefów sztabu amerykań- między Berlinem a Marienbornem 
skich i brytyjskich wojsk okupa- zostały ustalone porozumi.erniem z 
cyjhych w Niemczech zachodnich 29 czerwca 1945 roku. 
pismo, w którym zwraca im uwagę, Porozumienie to stwierdza wyraź 
iż od szeregu dni powtarz.ają się ze nie, . że i-uch samochodowy na auto­
strony władz amerykańskich i bry- stradzie Berlin - Marienborn pod­
tyjskich wypadki wysyłania amery- lega kontroli wyłącznie władz ra­
kańskich i brytyjskich uzbrojonych dzleckich. 
patroli na kontrolowaną przez woj- * * 
ska radzieckie autostradę Berlin -
Marienborn. 

Wypadki takie miały miejsce m . 
in. 8 i 9 maja. W dniach tych ame­
rykańskie i brytyjskie wład~e woj­
skowe próbowały wysłać na auto­
stradę uzbrojone patrole na specjal­
nie wyposażonych samochodach. 

Pismo podaje do wiadomości ame­
rykańskich i brytyjskich wladz oku­
pacyjnych, że radzieckie patrole 
wojskowe otrzymały nakaz ścisłego 

BEKLIN'. - Zastępca sz~fa sztabu 
wojsk radzieckich w Niemczech, ren. 
Trusow, wystosował do szefa sztabu 
francuskich l\'Ojsk okupacyjnych w 
Niemczech zachodnich, Mełna, pismo, 
w którym ponownie rrzypomnlał o od­
powiedzialności władz francuskich za 
skutki naruszania przez samoloty fran­
cuskie prze11lsów Q komunikacji między 
Trl~onlą a Berlinem. 

Pismo to zostało wystosowane w zwląz 
ku z nowym wypadkiem przelotu fran­
cuskiego samolotu typu „DS·ł" nad te­
rytorium NRD ooza nanlcaml korytarza 
11owletn:ne10. 

twa zielonogórskiego członkowie 
LZS z Lubieszowa, pow. Kożuchów, 
podjęli szereg zobowiąz.ań dla ucz­
czenia Zlotu i wezwali do współza­
wodnictwa zlotowego wszystkich 
sportowców wiejsl\ich ziemi lubu­
skiej. 

Ochotnicza 
brygada zlotowa 
rozpoczęła pracę 

WARSZAWA. - Pierwsze grupy mło­
dzieży z ochotniczej brygady zlotowej 
rozpoczęły w dniu 16 bm. prace przy bu· 
dowie miasteczek namiotów; które w 
dniach 21-22 lipca br. zamieszkiwał bę­
dĄ deleracl na Zlot Młodych Przodowni­
ków - Budowniczych Polski Ludowej. 

Na rozległym 42-hektarowym terenie w 
pobliżu Olszynki GrQchowsklej 50 mlo­
d;ych ochotników z województw katowic­
kiego t olsztyń~kłero przystąpiło do wy­
kopy,..anla fundamentów pod pomocnicze 
pomtHtczenla pnyszlero miasteczka na­
miotów prz&wldzlanero na U tysięcy o-
1ób. 

Wykopy pod fundamenty rMpoczęła 
również rrupa młodzieży na terenie przy 
szłego miasteczka namiotów na Biela­
na.eh. Pracują tam ochotnicy z całero 
kraJu: Jan Jakubowski, pracownik POM 
w Zaraniu, robotnik Slkorzyńskl z za· 
kładów MT·Z w Szamotułach, młody 
chłop Józef Chmielewski z &miny Ja· 
blonna, pow. Wolsztyn I Inni. 
Część mlodzlety pracowała przy usta· 

wlaniu t urządzaniu namiotów, w któ­
rych zamleszkaj:i, ochotnicy, przyjeżdża· 
jący do Warszawy. 

Franz Dahlem 
o sytuacji w Niemczech 

Sięgnij do protokołów mlllcyJ• 
nych i akt sądowych, a przekonasz 
się jak wielki odsetek chuligań• 
sklch wybryków, awantur i bójek, 
występków, a nawet zbrodni zosta­
ło dokonanych przez sprawców W. 
stanie nietrzeźwym. · 

Zarzuć więc pobłażliwość l obo­
jętność wobec alkoholizmu, _ stań w 
pierwszym szeregu . walczących z t~ 
prawdziwą. klęską społeczną. 

Wpajaj na każdym kroku swe„ 
mu otoczeniu, że walka z pijań• 
stwem jest naszym obowiązkiem, 
Jest służbą. społeczną, jest odcin· 
kiem wielkiego frontu, na którym 
toczy się bój o coraz lepsze Jutro 
narodu polskiego. 

. 
zwycięzcom 

Wyścigu PokoJu 
PRAGA. - 11 bm. odb~·la się w Pra.• 

dze uroczyi;tość wręczenla nagród dru„ 
tynom l!lon,cym udział w Wyścigu Po• 
koJu zor1anlzowanym przez „Trybun~ 
Ludu", „Neues Deutsc.hland" I „Rude 
Pravo". 

Na uroczy1tośt przybyli: wlceprzewo• 
dnlc:i:ąca Czechosłowackiego Zgromadze„ 
nla Narodowego I przewodnlcząca Cze• 
chosłowackiego Komitetu Obrońców Po• 
koju, Hodzlnova - Spurna, oraz czlonko• 
wie rządu. 

W uroczystości wziął udział ambasa• 
dor Polski, Grosz. 

Jako pierwszą z narród - Puchar Pre• 
zydenta ItzeczypospollteJ Polskiej Bole• 
sława Bieruta wręczył ambasador Rzeczy 
pospolitej Polskiej "' Pradze, Wiktor 

BERLIN Jak donosl. AgencJ'a Grosz, druźynle NRD za pierwsze mlejs• 
· - ce na terenie Polski. · 

ADN, członek Biura Politycznego za najlepsze wynikł na terenie NRD 
KC SED i członek Centralnego Za- wręczył puchar Prezydenta NRD Plecka. 
rządu Związku Ofiar Reżimu Hi- drużynie angielskiej ambasador NRD w 
tlerowskiego (VVN) - Franz Da- Pradze, Fritz Grosse. 
hlem wygłosił 14 bm. na posiedzeniu Puchar Prezydenta CSR Klementa 
Centralnego Zarządu VVN przemó Gottwalda wręczył wicepremier Szew" 
wienie, poświęcone aktualnym zaga czyi< drużynie CSR za wyniki osiągnięto. 

na terenie Czechosłowacji. 
dnieniom obecnej sytuacji politycz- Puchary: „Trybuny Ludu" t „Rudeho 
nej. Prava", puchar Polskiego Komitetu O• 

Mówca podkreślił, że Adenauer brońców Pokoju I nagrodę Związku Mło 
""rtraktuJ· e od szeregu miesięcy z dzieży Polskiej za zajęcie pierwszego 
„~ miejsca w wyśclru. a ponadto szerog ln-
imperi.alist.a~, aby wydać Amery- nych nagród otrzymała zwycięska dru• 
kanom dla Ujzeczywistnienia ich pia żyna \Vyścl.gu PokoJu - Anglia. 
nów wojennych 40-milionową lud- Drutyna polska otrzymała pncharyr 

czechosłowackiego ministra Komunika• 
ność Niemiec zachodnich, a w szcze cjl, Pospteszyla, czechosłowackiego Ko• 
gólności zachodnio-niemiecką mło- mltetu Kultury Fizycznej i wiele innych 
dzież. nagród. 
- Nasze zadanie w Niemieckiej Re Zwycięzca wyklgu, Steel, otrz:vmat 

puchar premiera NRD Otto Grotewohla 
publice Demokratycmej - oświad- 1 Inne nagrody. Liczne nagrody otrzy• 
czyi Franz Dahlem - polega na mal również Czechosłowak Vesely. 
tym, aby wzmóc jes-iczc bardziej Puchar premiera Józefa Cyranklewl• 
budownictwo we wszystkich dziedzl czll otrzymał Stablewskl, za zajęcie trze· 

clego miejsca. Polak . z Francji, Ku-
nach, walczyć o jeszcze większe suk żnlck!, otrzymał puchaT ambasadora 
cesy niż w ubiegłych latach i tym Grosza - dla pierwszego kolarza - Po• 
samym dać przykład całym Niem- laka w Pr,adze. ' d 

S 
. , . W{ęczen e nagro odbyło się w nie• 

com. w1adomi donlosłosc1 tych u- zwyltle serdecznej atmosferze. Długo­
dań, organizujemy również siły zbroj . trwałymi okla.skamt nagradzano <lruży­
ne Niemieckiej Republiki Demokra I ny I i;>oszczeg6Jnych zawodników za Ich 

w,gpamał~ jazdę w tej największej ama-
tycznej. torsklej, kolarskiej imprezie na świecie, 

Najlepszy rębacz rho 
dnlkowy w górnic­
twie polskim - szcze 
pan Błaut, z kopal­
ni „Niwka" - w ży 

cłu domowym. 
Na zdjęciu: Szcze­
pan Blaut wraz z źo 
ną, córką I synem 
przy pracach wiosen 

nych w ogródku. 
CAF - !ot. Tymiński 
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Generał, dla którego mord jest chlebem codziennym 

Zbrodniarz w Paryżu 
Tu I 

stanie Nauki Pałac 
„ 
I Kultury 

Ridgwoy, go hornei - woła ludność stolicy miast Francji 
(Ko res pon dencia z Paryża) w fabrykach i zakładach pracy, pro­

testujące przeciw przybyciu „nowe­
go gauleitera amerykańskiego". W ostatnich latach Francja miała 

wątpliwy zaszczyt goszczeniil nieje­
dnego osobnika spośród gangster­
skiej szajki. podżegaczy wojennych, 
niejednego hitlerowskiego dygnita­
rza przywróconego do łask przez a­
merykańskich protektorów. lYiimo 
to jednak wiadomość o nomfoacji 
generała Ridgwaya na dowódcę sił 
zbrojnych paktu atlantyckiego I o 
jego przyjeździe do Paryża (który 
ma· nastąpić 25 maja br.) Podziałała 
jak grom z jasnego nieba. 

Dla każdego Francuza imię na-
11tępcy Eisenhowera kojarzy się z be­
stialstwami popełnianymi przez ame 
rykańskich najeźdźców w Korei, z 
ogromem zniszczeń i cierpień narodu 
koreańskiego, ze zbójeckimi nalota­
mi amerykańskich piratów powietrz 
nych na miasta i wsie tego kraj u. 

To właśnie Ridgway wydał rozkaz 

Angielski koncern prasowy 
lorda Kemsley'a, który wydaje 
kilkanaście pism codziennych, 
m. in. brukowiec „Daily Gra­
phic", nie robi ostatnio już ta­
kich interesów, jak dawniej. 
W roku ubiegłym „zarobił" tyl­
ko 652.276 funtów szterlingów, 
czyli o 131.135 funtów mniej niż 
w roku 1950. Toteż spadły od­
powiednio dywidendy udziałow­
ców. 

Jak widać, produkcja kłamstw, 
bzdur i pikantnych skandali­
ków coraz mniej popłaca. 

• • • 
Jak donosi prasa republikań­

ska, prezydent Truman nalega, 
by Kongres podjął uchwałę o 
mianowaniu dożywotnio byłych 
prezydentów senatorami z pen• 
sją 25.000 dolarów rocznie. 

Wprawdzie według oceny tej­
:!e prasy prezydent Truman zdo 
łał w czasie swej kadencji „zao 
szczędzić" skromny kapitalik, 
wynoszący 200.000 dolarów, jed­
nakże ten zapobiegliwy handlo­
wiec uważa, że nie zaszkodzi 
mleć stałą roczną pensyjkę, któ 
ra osłodzi mu, gorycz prezydenc 
kiej emerytury. 

zrzucania bomb bakteriologicznych 
na Koreę i Chiny, z jego Poleceń sa­
boto1'17ane są rozmowy rozejmowe w 
Panmundżon. „Jeśli Amerykanie 
przysyłają nam tutaj tego zbrodnia­
rza - rozumuje prosty człowiek -
to znaczy, że chcieliby Europie zgo­
tować podobny los jak Korei". 

Federacja Partii Komuni-
stycznej okręgu Sekwany wysto­
sowała do ludności paryskiej a­
pel wzywający do protestu prze­
ciw przyjazdowi „generała W<)j­

ny bakteriologicznej". Apel opu­
blikowany na pierwszej stronie 
„Humanite" stwierdza, że Rid­
gway to człowiek, który .,ocieka 
krwią zamęczonych kobiet, dzie­
ci, starców koreańskich i chiń­
skich, wobec których popełnił 
najohydniejsze zbrodnie". 

Jego przybycie, „gorąco witane 
przez całą reakcję francuską", ozna 
cza „przyspieszenie przygotowań do 
agresji przeciw Związkowi Radziec­
kiemu, krajom demokracji ludowej, 
Niemieckiej Republice Demokra­
tycznej, przeciw ruchowi robotni­
czemu i przeciw obrońcom pokoju 
we Francji". „Lud Paryża nie bę­
dzie tolerował zbrodniarza wojenne­
go w swej stolicy" - stwierdza 
apel. 

Apel K.omunlsłycmeJ Partii 
Francji jest wezwaniem, moblll­
:1ującym masy do walki przeciw 
spiskowcom woJennym. Jego 
proste i jasne słowa trafiają do 
serc I umysłów mlllon6w ludzi 
miast I wsi, A1,>alają Ich do czyn­
nego udziału w ruchu obrońc6w 
pokoju, · 

„Wojna to sport zespołowy". 
„Wojna w Korei to uchylenie kur­
tyny przed wielkim meczem wojny 
światowej" - te złote myśli gene­
rała Ridgwaya znane są Francu­
zom. Mówią im one więcej o osobie 
przyszłego dowódcy sił atlantyckich, 
niż wszystkie artykuły prasy reak­
cyjnej, wysilającej się na „usympa­
tycznienie" tego oprawcy. 

Niedawno amerykański „Evening 
Star" pisał, ie generał Ridgway bę­
dzie miał „niełatwy orzech do zgry­
zienia, aby przekształcić psychikę 
Europejczyków i Francuzów". Istot-

1 
nie pan Ridgway prędzej zęby so­
bie na tym orzechu połamie, niż prze 
kona Francuzów o swych gołębich 
zamiarach! 

W dzienniku „Ce Soir" znakomity 
karykaturzysta Jean Effel naryso­
wał projekt herbu dla Ridgwaya; 
ma być na nim olbrzymia mucha 
(oczywiście zarażona śmiercionośny­
mi bakteriami). Do prezydenta Re­
publiki napływają liczne listy pro­
testujące przeciw przybyciu przed­
stawiciela „polityki siły" z Tokio. 
Coraz więcej delegacji zgłasza się do 
ambasady amerykańskiej, by złożyć 
protest przeciw mianowaniu zbro­
dniarza wojennego dowódcą sił a­
tlantyckich. 

Na olbrzymim placu budowy Pałacu Kul· 
Akcja protestacyjna pnyblera W tury I Nauki, oczynczonym Już częśclo­

całym kraju na slle. Ridgway - ge- wo z ruin, pomiędzy ulleaD!I Złotą I Sien-
i b k • Il I ś I J b d i I ną, wre przyspieszona praca przy p1>mo· 

nera a .er m erc - ę Z e cy zmechanizowanego sprzętu: nowoczes· 
przez lud powitany tak, jak na to nych koparek, ~pychaczy J 1pr11tarek 
zasługuje. radzieckich. 

George Soria j Na zdJęclu: frarment prac przy ul. ZłoteJ. 
• CAF - fot. Barano vsltl. 
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Trzy zakłady optyczne to za mało I Z. WALENCKI: W Wydziale Zdro 
wia stwierdzono, że roszczenia Pana 
są nieuzasadnione. Zwrot kosztów 
leczenia może być dokonany jedy­
nie Po uprzednim uzyskaniu zgody 
Wydziału Zdrowia. Należało zgło· 
sić się do Centralnej Poradni Prze• 
ciwgrużliczej, która była i jest w 
posiadaniu streptomycyny, zamiast 
kupować ten lek na własny koszt. 

Dalszy rozwój rzemiosła 
doprowadzi do zwiększenia ilości punktów usługowych 

Ostatnio odbyła się w Krakowie 
ogólnopolska narada 1 prezesów i dy­
rektorów izb rzemieślniczych, na 
której omówiono zadania samorzą­
du gospodarczego rzemiosła na rok 
1952 ze szczególnym uwzględnieniem 
usług. 

Dzięki pomocy i opiece państwa 
stworzono dla rzemiosła odpowierl­
nie warunki do wykonania zadań, 
stojących przed nim w roku bieźą­
cym. 

Na czoło wysuwa się' sprawa 
współdziałania izb rzemieślniczych 
we właściwej organizacji rzemiosła 
indywidualnego oraz jego uspołecz­
nienia. 

W związku z tym Izba Rzemieśl· 
nicza w Lodzi nawiązała już współ­
pracę ze związkiem spółdzielni 
przemysłowych i rzemieślniczych. 
Po~ propagowaniem spółdzielczości 
jako wyższej formy gospodarczej 
przez Pogadanki i prelekcje, będzie 
się organizować odwiedziny rze­
mieślników we wzorowych spóldziel 
niach. 
Ważnym zadaniem stojącym przed 

rzemiosłem jest właściwe rozmiesz­
czenie i zwiększenie ilości punktów 
usługowych. W województwie łódz­
kim odczuwa się brak usługowych 
punktów kowalskich, rymarskich, 

W bieżącym roku opracuje się 
właściwą sieć punktów usługowych 
stosownie do potrzeb terenu, 

Problem dopływu kadr do rzemio " • • • fi; 
sła rozwiąże się przez uspraw.nienie · ·~, ~. ' 
szkolenia przywarsztatowego w ta- ~ 
kładach. Zwróci się takźe większą BEZDZIETNE MAŁ1.1ERSTWO: 
uwagę na szkolenie kobiet w zawo- Pragniecie usynowić chłopczyka -
dach rzemieślniczych. Bowiem w sierotę. Dziecko takie można usyno• 
1951 r. w rzemiośle zatrudnionych wić tylko na drodze sądowej. Nal~ 
było w Łodzi zaledwie 17 proc. ko- ży złożyć do sądu opiekuńczego, 
biet, w województwie zaś 11 proc. którym jest sąd powiatowy wlaści~ 
Wśród uczniów rzemieślniczych ma- wego terenu, odPQwiedni wniosek. Z 

b d chwilą gdy orzeczenie sądu będzie 
my o ecnie w Ło zi około 13 proc. t ' d . k t w 
kobiet. pozy ywn~ - . z1ec o o rzy~a a~ 

Jeśli . chodzi 0 spółdzielczość po- sze nazwisko 1 bę~zie U\~1azan~ za 
mocniczą, 42 proc. zakładów rze- Wasze~o synka. ~te wąti:i1my, _ze o­
mieślniczych zorganizowanych jest I to~zy~1e go "'.łaś.c1wą opieką ~ bę• 
już w spółdzielniach. Ilość ta wzro- dzaec1e ~ochah Jak "'.łasne dziecko.. 
śnie w br. do 57 proc. (j) Pozdrawiamy serdecznie. 

,, • • • 
Odpowiadamy: 

HALINA WDZIEIQ'CZAK: Z po• 
n. GABI!'OSKA - GDYNIA.i w pn:y· wodu nawału prac pralnie mog' 

szlym roku szJ·olnym powstanie w r.o- wyprać płaszcz gumowy dopiero za 
dzl liceum aktorakle dla tnatruktor6w cztery tygodnie. Czy można ~ za• 
teatrów <>Chotnlczych. Wytsza Szkol& .._ 
Aktorska mieści ilę w i.odsl przy ul. pytuje Pani - zaryzykować i upra„ 
Gdańskiej 3%. go w domu? Pranie d6Szczowego 

KORESPONDENT: 'Redakcja nie In· ł d j d t 'a 
terwenluJe w tero rod:i:aJu sprawach. p aszcza w omu n e prze s aw1 

MIESZKAI'<CY RETKINI 1 KAROLE· zbytniego ryzyka. Należy dolać do 
WA: z uwagi na trudności natury te· wody amoniaku (na 4 szklanki czyli 
chnlc:r.neJ prośba nie m<>te byó obecnie litr wody _ 3 łyżki amoniaku), Po• 

Fala protestów ogarnia cały kraj. kołodziejskich i bednarskich. W 
Na murach miast i miasteczek poja- wielu miastach odczuwa się nato­
wiają się wielkie czarne napisy; miast brak zakładów optycznych. 
„Ridgway, morderco bakteriologicz- Obecnie np. w województwie, Poza 
ny, wracaj do domu". Na łamach ~odzią, mamy tylko trzy takie 
prąsy demokratycznej Pojawiają się I punkty: w Pabianicach, Kutnie i 
rezolucje przyjmowane na wiecach Piotrkowie. 

uwzgolędnloqa. Termin wznowienia ro· 
IJót nie Jest Jencze ustalony. dłożyć pri.eścieradło, Położyć na nim 

ZDZICH z Wl\GROW: zechce Pan po- płaszcz i czystą szczotką, umaczam\ 
dać dokładnie nazwę zakładu pracy t ł · · ć l eh pł s a 
adres. Będziemy interw•nlowall. w p yme, P?CI~ra w erz . a zez. • 

H. GAWŁOWSKI: Morskie Tecbntkum Mokry zaw1es1c na ramiączko (me 
Mechaniczne mlełcl slę w Gdyni pny ul. wykręcać!). Gdy wyschnie - będzie 

~!:r~::~~~ bi:::!r!!~~t, ;! .~~re~::l!~: / czys~y. i ładny. życzymy dobryc~ 
wspomnianej · uczelni. wyn1kow. 

Codzienna nowelka „ Expressu„ 
doża. - Zadziwiające! Centaury? 

Karol Capek - Wapno z pereł? - zrobił wiellde oczy I -Powiedz no, Giovanni, czy łllł w Ofiri;e 

Of• k • ł · + - Zaprowadzono nas do królewskiego pa- _Nie _ odparł z szacunkiem żeglarz _ l?, ra1na Z O.La łacu, który b~l cały z alabastru, a miał zło- ale za to są dzikie 06ły, pręgowane cuirno 
ty dach. PrzyJęła nas, siedząc na kryształo- i biało. 

l)owódca straży skłonił się głęboko przed I góry zaś są takie gładkie, jak .szkło murań- wym tronie, tamtejsza królowa, kobieta pię- _ Coś tu kręcisz, bracie! Kto kiedy wi-
dożą i, wskazując na brudnego, obdartego skie.„ Kiedy naprawialiśmy nasz uszkodzony kna jak bogini. dl.Lał pręgowane 06ły? .„ Ale mniejsza z tym.„ 
starca, którego przyprowadził z sobą, oświad-1 przez burzę st.atek, przyszli na brzeg odziani - Widocznie jedna z amazonek - rzekł Twierdziłeś, że lecieliście przez góry na $kny 
czył: w białe szaty ludzie i kazali nam iść z so- uczony biskup. dlatych osłach. A Powiedz no mi, czy słysza-

- Człowiek ten twierdzi, że J'est kupcem bą„. - Królowa miała żelazną koronę i inne oz 
łeś o wielkim ptaku uzbrojonym w żelazny 

z Lizbony i nazywa się Giovanni Fialho. Mó- - Czy byli to Murzyru'? - zainteresował doby również żelazne. Zapytała też zaraz na • · dziób i pazury, który mieszka w górach Ofi~ 
wił, że był kiedyś właścicielem okrętu, ale się biskup. wstępie, czy posiadamy jakieś żelazo. „Ma- ru, a który się nazywa Gryf? Nie słyszałeś? 
algierscy piraci wz.ięli go z całą załogą do - Nie, monsignore, byli t.acy biali, jak An· my żelaza mało, bto kupcy arabscy dost.arcza A więc wiedz, że przez takie góry nie mógł• 
niewoli. P<> jakimś czasie udało mu się uciec glicy, a włMy mieli długie, posypane złotym ją go nam niewie e!" - dodała. byś przelecieć, ponieważ przebywa wśród 
z galer, a teraz, przybywszy do Wenecji, pyłem. Uzbro.ieni byli w złote o.szczepy, a - Ach, ci arabscy nicPQnie! - wrzasnął, nich ptak Gryf, ten zaś zadziobałby Pegazy 
chciałby oddać naszej RzeczyposPQlitej znako nam kazali wziąć wszystko to, co było z że- uderzając pięścią w poręcz krzesła doża. ,;_ tak, jak jaskółka muchy. A etąd wynika, że 
mite usługi. Jednakże o tych sprawach mo- Iaza, więc kotwicf', łańcuchy, broń, a nawet Więc i tam również odbierają nam rynki zby kłamiesz„. Powiedz mi teraz, łajdaku, jakie 
że PQrozmawUić tylko osobiś<:ie z Waszą Wy- gwoździe. Mieliśmy to Potem zamienić w Ofi- tu! Ale tego nie ścierpimy! Optąd żelaza do t.am rosną drzewa? 
rokością. rze na złoto: bo musicie wiedzieć, że w tym Ofiru do.starczać bedziemy my, Wenecjanie. 

· n--ta · t k ty ł · 1 kt' - Drzewa? - zamamrotał st.arzec. - Wia Stary doża przyjrzał się 'l.vynędzrualemu kr.iiJ'u nie ma zupełnie żelaz.a.„ Na brzegu cze jJ\J<) mesz rzy o r(ł pe ne ze aza, z ory-
ł · ta · d · domo, monsignore, palmy! 

starcowi swymi ptasimi. oczyma i zapyt.a : kalo stado skrzydlatych zwierząt, które nazy mi m poJe ziesz„. 
- Co chciałbyś nam Powiedzieć? wano tam Pegaz.ami. - No i co było dalej, Giovanni? Mów! - - Teraz 'Zdemaskowałeś się do reezty! -
_że jeżeli dacie mi okręty, miłościwy do- nalegał biskup. rzekł z triumfem biskup. - Według uczone-

żo _ podnió.sł głowę nieznajomy - doprowa- - O Pegazach - zauwazyl uczony biskup - Kólowa zaproponowała mi, ażebym sprze go Bubona z Biskry, w Ofirze ro.sną granaty, 
dzę je do Ofiru, kraju złota: a byłem tam - pisali sporo starożytni Grecy. Wynika dał jej całe moje żelazo na wagę złota. Ppnie które zamiast zLarerie~t mają perły i diamen­
przez dziewięć miesięcy, kiedy naprawialiś- więc z tego, że Grecy znali Ofir. waż jednak złoto jest cięższe, nie zgodziłem ty. Znaczy to, żeś całą tę historię wymyślił! 
my nasz uszkodzony statek. - Wt.iiśnie w Ofirze mówi się Po grecku się na jej propozycję i Powiedziałem, że nie - Bóg mi świaqkiem, :!e mówię prawdę! 

Doża zamienił znaczące sPQjrzenie ze swo­
im uczonym doradcą, bi.skupem pordenoń­
skim, a następnie zapytał starego kupca: 

- Zatem znalazłeś Ofir„. Powiedz mi, g<łzie 
leży ten kraj. 

- Trzeba tam jechać trzy mie.c;iąte i opły­
nąć calą Afrykę, potem uiś wziąć kul'S zno­
wu na północ. 

- Więc Ofir leży nad brzegiem morza? -
spojrzał na niego biskup PQrdenoński. 

- Nie. Leży on o dziesięć dni drogi od 
brzegu morskiego, nad błękitnym jeziorem. 
:Droga prowadzi przez piistyni~ pełną lwów, 

- oświadczył kupiec. - Czczą tam nawet sprzedaję żelaza na wagę, tylko n.a objętość. - padł na kolan.a Giovanni Fialho, a uczony 
jakiegoś Apollina, czy jak on się tam nazy- Królowa więc. kazała kowalom, żeby ukuli biskup gromił go dalej. 
wa. ze szczerego złota takie same kotwice, mie- - Nie mnie, który wie lepiej niż ty, jak 

- Widocznie Ili\ to potomkowie Greków, cze i gwoździe, jak nasze żelazne, Kiedy po- wygląda kraina złota Ofir, opowiadać bę­
których po zdobyciu Troi zapędziła tam bu- tern przyjechaliśmy z powrotem na brzeg, dziesz takie brednie! Zełgałeś Wszystko od p(, 
rza.„ Mów dalej! - Akinął głową bł.skup. pozbijaliśmy okręt złotymi gwoździ.ami, za- czątku do końca, Miłościwy dożo, ten czło­

- Całe żelaro włożyliśmy na skrzydlate o- wlesiliśmy złote kotwice na złote łańcuchy, wiek jest zwykłym szalbierzem! 
sły i trzech z nas poleciało razem z transpor a potem PQplynęliśmy w stronę ojczyzny. Nie Stary doża, wyraźnie strapiony, westchn~ł. 
tern na wschód. Podróż trwała dziesięć dni, stety jednak, k-0ło wysp Balearskich napadli - Jeszcze jeden oszust więcej! Aż strach 
aż wreszcie ujrzeliśmy błękitne jezioro. Nad I na nas algierscy piraci i odebrali wszystko, pomyśleć, ilu awanturników kręci aię po tym 
brzegiem tego jeziora zamiast piasku leża- cośmy mieli. bożym świecie„. Odprowadźcie go do więzie­
ly perły, wielkie jak kamienie, a jeden ;: na - To0 ·opowiadanie jest bardzo prawdopo- nia, a Potem sprzedajcie na galery. Szkoda, 
szych przewodników Powiedz.i.al nam, że z pe dobni' - mrukn:U doża, jednakże biskup izkod.ą Jednak, że jest to tylko oszust!.„ 
reł tych wypala się wapno. ~ł czolo. Onr. A.. 
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Przyiąciel reakcji, wróg postępu Dni wielkiego przełomu 

. ~~~~&n~-~id.~~~~~~~- Ozorków. ruszy w lipcu 
~osi łacińskie przysłowie. „Słowa szanowaniem godności osobistej 
ulatują - pismo pozostaje". Na człowieka''. 

nieszczęŚcie dla wspomnianej w ty- Nie inaczej odnosi się papież i do 
tule osoby są obecnie na świecie spraw rolnictwa: „Reforma stosun­
stenografowie, są wydawcy i jest„. ków własnościowych i kontraktów 
ambicja uwieczniania swych „zło- dzierżawnych w rolnictwie byłaby 
tych myśli". Dzięki temu na pół- zbędna i szkodliwa" - mówi. Aby 
kach księgarskich Warszawy ukaza- zaś odwrócić uwagę przymierających 
ła się książka pod tytułem „Papież głodem włoskich chłopów twierdzi, 
·Pius XI! w świetle wł.!1.snych prze- że „to grzech pierworodny uczynił 
mówień i listów", pióra dr Andrzeja pracę na roli tak ciężką". I nie za­
Nowickiego. stanawia się ani na chwilę, że prze-

z książki tej, która - jak autor cież np. sympatyczni mu bankierzy 
stwierdza - opiera się w pierwszym także są podobno w tymże grzechu 
rzędzie na wydawnictwie „Atti a urodzeni. 
discorsi di Pio XII" (Pisma i prze­
mówienia Piusa XII) wylania się z 
niezwykłą wyrazistością sylwetka 
obecnego władcy Watykanu. żadna 
ocena, żadna próba oli;reślenia jego 
ide?logii i polityki nie jest tak wy­
razista, tak precyzyjna, jak właśnie 
wyjątki z przemówień i orędzi pa­
pieskich. 

· Oto pewnego dnia oświadcza pa­
pież, · że „Kościół nie miesza się do 
spraw czysto politycznych i ekono­
micznych". Ale zaraz obok znajdu­
jemy cytat z innej wypowiedzi: „Se­
paracja religii od polityki, religii od 
zycia, Kościoła od świata jest prze­
ciwna idei chrześcijańskiej". Aby 
dokładnie wytyczyć drogę politycz­
nego postępowania swym owiecz­
ko~, papież poleca np. podczas wy­
borow we Włoszech głosować 
na „chrześcijańskich demokratów" 
1twierdzając: „to jest wasz święt; 
obowiązek, obowiązek wobec wła­
snego sumienia, obowiązek wobec 
Boga". 

Może za to chociaż do ekonomii 
nie chce mieszać się Watykan wraz 
z kościołem. Wątpliwości nasze pod 
tym względem całkowicie rozwieją 
przemówien,ia papieża do •.• bankow 
ców. Oto do pracowników Banku 
Neapolitańskiego mówi: „Działalność 
waszego Banku nie może nie przY­
ciągać błogosławieńsiwa bożego dla 
waszych interesów 1 \Vaszych r6-
łnorakich przedsięwzięć". 

Siła organizacji robotniczych stoi 
kością w gardle papieżowi. Potępia 

ją więC-twierdząc, że „siła organiza­
cji nie jest elementem porządku". 

Oczywiście występuje papież prze­
ciw strajkom. Zaleca, aby robotni­
cy w razie sporu . . • modlili się 
wspólnie z kapitalistami. „Rozwią­
zujcie trudności i spory jakie pow­
stają między wa.mi także przy po­
mocy modlitwy" - powiada. 

Natomiast ma papież pełne usta 
słów łaskawych dla ... policji. „Wa­
szym za.daniem jest również zapo­
bieganie wykroczeniom przeciwko 
porządkowi publicznemu oraz stoso­
wanie represji - · woła do uczniów 
szkoły policyjnej. - Jest to misja. 
godna szc-zególnego szacunku", i o­
biecuje, że praca taka ,,podniesie się 
do godności służby bażej", Cóż 
dziwnego, że tak zachęcona policja 
włoska setkami zabijała robotników 
i chłopów. 

Wrogie wobec Polski stanowi­
sko papieża, jego specjalną mi­
łość dla Niemców, oczywiście 

Niemców - hitlerowców, omawia 
liśmy nieraz. I z tej dziedziny w 
książce znajdą się ciekawe cyta­
ty z dokumentów i przemówień. 

Inne pokażą nam zacieśniającą 

się współpracę Watykanu z ame­
ryk.ańskimi Imperialistami 

Tej reklamie świątobliwej banko- W miarę Jak czytamJ -książkę -
wości nie trzeba się dziwić, gdy się strona za stroną, wiersz za. wier­
przypomni . . • udziały rodziny Pa- szem - ukazuje nam się coraz pla­
ceUi Cbraci i bratanków papieża) w słyoznlej właściwa sylwetka Piu­
bankach i koncernach włoskich. sa XII, owego „niemieckiego paple-

Ale nie tylko działalność flnanso- titi", sylwetka sojusznika amerykań­
wa odpowiada tak bardzo zamiłowa- skłch kapitalistów, szykujących do I 
niom władcy stolicy rzymskiej. Oto · spółki z hitlerowcami nową. rzeź 
papież przyjmując kupców mówi •wiatową, wroga; postępu, wroga ro­
im o „chrześcijańskiej koncepcji" te- botników, ehłopow, przyjacł_ela han­
go zawodu. I sięga od razu do po- kierów I kupców. Oto jak widzimy 
gańskiej starogreckiej mitologii do Piusa XII w świetle jego własnych 

To łatwo zauważyć: małe mia­
sta zaskakują przybysza zwol­

nionym terrrpem codziennego życia. 
Przemiany idą'.:e wraz z przemy­
słem i jego stałym rozwojem nie 
przeorały bowiem jeszcze psychiki 
wszystkid1 ludzi. Mie}scowa GRN, 
mimo swych osiągnięć, nie nadąża 
jeszcze za tempem, w którym nowe 
budownictwo i Plan przeobrażają 
ludzi i ziemię. Dlatego też już na 
wstępie zrodziły się u na-s takie, oto 
pytania: 

- Dlaezeg-0 toleruje się niechluj­
stwo na ulicach? 

- Dlaczego ozorkow.ska spółdziel 
nia spożywców „Robotnik" nie ku­
pi sobie lepszego zegara i nie otwie 
ra sklepfiw po przerwie obiadowej 
tak, jak zapowiada - o trzeciej po 
południu? 

W rynku, w ciepłym, majowym 
słońcu żółknie na wystawie Józef 
Ignacy Kraszewski, a w gospodzie 
spółdzielczej tuż z.a kinem, nawet 
we wczesnych godzin.ach popołudnia 
wych jest do jedzenia tylko.„ ka­
puśniak. Na ulicach spacerują swo­
bodnie kury i tylko od czasu do 
czasu dziwią się, że tymi samymi 
ulicami mają prawo przejeżdżać i... 
samochody! . . "' 

A przecież „nowym" w Ozor­
kowie żyją już dziś wszyscy. 

Na bncłowie 

Na.potkana gdzieś za rynkiem ko-1 dów. I szybko na wieś podozorkow­
bieta, gdyśmy ją zapytali o Ozor- ską pomknęły wiadomości o tym, 
kowskie Zakłady Przemysłu Baweł- jak to władza ludowa myśli o przy 
nianego, informuje zor1ent~Nana szłości i pracy dla ludzi, jak stara 
natychmiast: I się podnieść całe połacie kraju z wie 

- Chcecie do starej fa.bryki, czy kowego zaniedbania. i mpomnienia. 
na budowę? Budowa - trochę da­
lej, na Stalina. 

Do kilkutysięcznego Ozorkowa 
wtargnął parę lat temu pierwszy 
po wojnt.e powiew „nowego". Przy­
szła decyzja budowy wykończalni 
przemysłu bawełnianego. To by~ po 
czątek naszej Sześciolatki - teraz 
w poł-0wie wielkiego planu oko ludz 
kie może już uchwycić i wielkość 
tego, co już wybudowano i perspek 
tywy rozwoju samego Oz.orkowa na 
tle inwestycji. 

Ludzie ozorkowscy doskonale pa­
miętają te dni wielkiego przełomu. 
Serca ro-sły od dumy, a głowy pęcz 
niały wyobraźnią. Z NRD nadcho­
dziły potężne maszyny wykończalni 
cze, szedł transport za transportem 
z materiałami i urządzeniami: a ca­
ły teren tuż za starymi „schloesse­
rowskimi" zakładami przemysłu ba 
wełnianego zryły kopaczki i gąaieni 
ce traktorów. 

Tkaczki - $lebocka z Parzęcze­
wa czy Klimczakówna z Pełczysk 
przez długi czas, po powrocie ze 
zmiany do domów nie mogły opę­
dzić się przed ciekawością .sąsia-

cementowni 

"' • • 
Buduje się również nową silow..i 

nię. Zaopatrzy ona w energię 
i nowy obiekt, i stare zakłady ozor­
kowskie i jeszcze liniami wysokiego 
napięcia rozniesie światło do pobli.s„ 
kich wsi. , 

Dyr. Michalak co chwila zatrzymu 
je się. 

- Gd:y się człowiek wy:rwie choć 
na trochę ze .swej normalnej, co­
dziennej pracy i rozejrzy po budo­
wie, to tak, jakby się sam odświe• 
żał - mówi. 

Bo istotnie-to :nowe", które przy 
szło do Ororkowa, może urzekać. 
Ale 'oto mijamy głębokie wykopy, 
w których brygada montuje instala 
cje wodociągowo - kanaliziicyjne, 
przeciskamy .się obo'k baraków, w 
których piieści się kierownictwo 
wszystkich pracujących tu przedsią 
biorstw budowlanych z Łod.z.i i ze 
Sląska, manewrujemy wśród wago 
nów kolejowych. Piętrzą się jeszcze 
sterty cegieł, etropów i -materiałów, 
jeszcze z hal wokół nas dobiega 
war~ot betoniarek, ale już wyłania 
się jasny obraz jednego z najwięk­
szych obiektów włókienniczych Sześ 
ciolatki. 

Trzeba .stanąć bardzo daleko, aby 
objąć wzrokiem ogrom choćby jed­
nej tylko hali. 

Pnez szedowe dachy spływa po­
tok światła. Połyskują w nim lśnią­
ce nowością i świeżą, wprost z fa­
bryki, niebieaką farbą ochronną po 
tężne maszyny. Wśród wielkich ma 
gli i tzw. rozszerm;rek, służących 
d-0 rozciągania tkaniny uwijają .się 
brygady montażowe. Głosy mieszają 
się z sykiem płomienia acetylenu i 
ze stukotem .wagoników wewnętrz„ 
nego traru>portu. Za kompleksem 
maszyn rozciągają się nowe oddzia­
ły: skł.adalnia, krojownia, pa.karma, 
nad tym wszystkim góruje olbrzymi 
bielnik tzw. oddziału „mokrego", 

greckiego boga kupców i złodzi~i _ p~zemówfeil I listów. 
Merkurego. „Nie bez wymownego ------------------------------"""!"-----------------• 
znaczenia da.no skrzydła l\lerkuremu. N ł Id k• h scenach 

Wszędzie - ten charakterystycz 
ny w naszym nowym, socjalistycz­
nym budownictwie rys nowoczE!lllnO 
ści: o,grom rozplanowania i przestrze 
ni, bogactwo światła i powietrza, 
urządzenia wentylacyjrie i kllmaty­
mcyjne, światła jarzeniowe, mecha­
nizacja transportu międzyoddziało­
wego, indywidualne, niezależne na 
pędy dla maszyn, urządzenia służą­
ce człoyiekowi pracy - szatnie, pa 
larnie i umywalnie. 

Czy nie miał to by6 l!Ylllbol wolnoś- 0 0 z I C 
cl działania, jakiej potrzebuje ku­
piec"... 0, b_owfem papież uznaje 
tylko handel indywidualny, kapita­
llstyczny, 

Jasnym jest, że występu3ąc prze­
clw państwowemu czy uspołecznio­
nemu handlowi, papież nie może da­
rować ani przemysłowi, ani rolnic­
twu. Godność człowieka ·wedle pa­
pieża - to jego majątek: „Uzna­
wanie prawa do prywatnej własnoś­
ci" banków, fabryk, kopalń wiąże 

·Wielka manifes\acja · -~­

; marsze patro.f owe 
dla upami~łnienia rocznicy 

wymarszu I oddziału GL 
Dnia 15 maja minęła 10 rocznica 

wyruszenia w bój pierwszego od­
działu partyzanckiego Gwardii Lu­
dowej pod dowództwem Franciszka 
Zubrzyckiego. 

Dla upamiętnienia tej rocznicy 
Związek Bojowników o Wolność i 
Demokrację organizuje wielką ma­
nifestację połączoną z marszem pa­
trolowym „3zlakiem I Oddziału 

Gwardii Ludowej" na tr'lsie Łódź­
Tomaszów i Piotrków - Tomaszów. 

Zbiórk t społeczeństwa łódzkiego i 
rozpoczęcie uroczystości odbędzie się 

w niedzielę 18 bm. na· Placu Barlic­
kiego o godz. 9. 

W Piotrkowie uroczystości te od­
będą się o godz. 10 na Placu Koś­
'Ciuszki, a y1 Tomaszowie, który bę­
dzie miejscem QFoczystości central­
nych, zbiórkę wyznaczono na godz. 
J.5 na Placu Kościuszki, PJkł 

•• Zielony 
Łódzki Teatr Maly wystawia te­

raz komedię Tirso de Molina „Zielo­
ny GU", w opracowaniu Juliana Tu­
wima. Samo przedstawienie dosko-
nale. Za to program teatraln 
mniej ..• 

Podaje on_ szczególowy spis akto­
rów i pracowników teatralnych, bio­
rących udział w przedstawieniu. Do­
wiadujemy się, gilzie na przykład 
wykonano obuwi_e dla aktorów, a 
nawet kto barwił materiały .•. 

Skrupulatność chwalebna. Nieste­
ty, zapomniano o najwa.żniejszym: o 
zaopatrzeniu programu w mały bo­
daj artykulik o autorze sztuki ..• 

Nasz teatr przestał być miejscem 
rozrywki dla grupki uprzywilejowa­
nych. Dziś sluży ort 'l'J.ajszerszym ma­
som. Ponieważ jednak 111ielu z no­
wych widzów nie posiada jeszcze od 
powiedniego wyrobienia teatralnego, 
jest dobrze, tż łódzkie teatry .za.opa­
trujq programy w sławo wstępne, 
zapoznajqce nas z autorem i tenden­
cjami danej sztuki. Takie popularne 
komentarze są bardzo celowe. zwla· 
szcza prz1J sztukach autorów mnie.1 
znanych: a ilu z na słyszało coś o 
hiszpańskim pisarzu Tirso de Moli­
na? Dlatego też należało napisać '11' 
programie kilkanaście bodaj zdań i 
o samym autorze, i o epoce, w któ­
rej twor.zył. 

A była to epoka. bardzo ciekawa. 
Koniec XVI w. i 1.0. XVII przyno­

szą Hiszpani.i upadek potęgi polity­
cznej i mHitarnej, Jednakże żyje tam 
jeszcze tradycja dawnej chwaly i 
wielka jest duma 'narodowa - tród­
la nieslychanego t-nzkwitu ówczesnej 
hiszpańskiej literatury i sztuki. 

Zwlaszcza wspaniale są osiągnię­
cia w dziedz:łnie dramaturait Kwit-

~ą różne rodzaje sztuk teatralnych 
- religijne („autos") i świeckie. ży­
ją wtedy i tworzą: wla§ciwy twórca 
.narodowego dramatu hiszpańskiego, 
autor około dwóch tvsięcy $.ztuk, 
Lope de Vega (1562--1633), żarliwy, 
głęboki Piotr Calderon, Cervantes, 
twórca kapitalnego „Don Kiszota" 
- a także Gabriel. Tellez (data uro­
dzenia podawana różnie, zmarł w r. 
1648), znany raczej jako Tirso de 
Moiina. 

Utwory jego od.znaczają się wiel­
ką lekkością, fa,fttazją i polotem, za­
skakującym humorem sytuacyjnym, 
żywą akcją. źródlem. konfliktów w 
sztukach tych są często dramatycz­
ne kolł~e między żywiołowym tem­
peramentem hiszpańskim a poczu­
ciem honoru. Sylwetki bohaterów je 
go mają bardzo wyraziste kontury. 

Boha.terka komedii , ZieLony Git", 
pełna odwagi, pomysłowości i fanta­
zji, dona Diana. nie rezygnująca 
bez walki z niewiernego kochanka, 
który wolal od jej powabów dukaty 
dony 1nez. jest bardzo typową w ga­
lerii licznych postaci kobiecych 
stworzonych przez Tirso de Moli-na 
A I sama komedia posiada wszystkie 
charakterystyczne cechy, właściwe 

utworom tego pisarza Jest lekka. 
pełna humoru, satyry, ironii f zręcz­
ttych intryg, ta.k typowych dla ,.ko­
medi1 płaszcza i szpady". Szemrzą 

w ni.ej miłosne szepty, pobrzękują 

du~aty. przyczyna w'ielu powikłań, 
i szczękają szpady kawazerów, bar­
dzo czulych na swój honor. Honor, 
który cenią oni sobie ponad wszyst­
ko.„ tylko nie ponad złoto, dla któ­
rEgo dumny hidalgo gotów jest po­
pełnić niej'edn,o świństewko ..• 

Komedia „Zielony Git", ten 

barwny obraz Hiszpanii z XVII w. 
byla w reżyserii Jerzego Meru­
novc'cza widowiskiem kolorowym, 
lekkim, stylowym i pełnym wdzię­
ku. Sam Merunowicz zbierał po­
dwójne oklaski: i jako reżyser, i 
jako znakomity odtwórca roli slużą­
r:ego Caraman.chela.. 

Z temperamentem, z fantazjCf,, a 
przy tym bardzo bezpośrednio ujęła 
rolę dony Diany 'Ewa Krasiejko, kt6 
ra. umiala mocno trzymać w Tęku 
szpadę kawalera, a z gracją brzeg 
stylowej s:,~knł wielkiej damy. 

Pełen gaskonady, zamaszystośct, 
buńczuczności, ale idący przy tym 
konsekwentni.e po linii komediowej, 
był Aleks11nder Sawin jako don Ri­
cardo. Może trochę za statyczny, za 
malo giętki był Don Martin w inter­
pretacji L. Mikulowski.ego. Za to z 
wielkim. wdziękiem i lekkością wal­
czyla o serce „zielonego Gila" Marta 
Górecka (dona Inez). Doskonale typy 
111tw0Tzyli H. Halski (Quintana), M 
D4browski (don Pedro) i inni. Pięk­
ną też, bardzo pomy.~lową i gtylową 

oprau'ę dal sztuce Zenobiusz Strze• 
ieckf.. 

Osobną wzmiankę poświęcić trze­
ba opracowaniu Juliana Tuwima. 
Opracowanie jego od§wieżylo - ni­
by werniks wyblakły obraz - starą 
komedię i dodalo jej nowych blas­
ków. Sprawilo nam też dużo przy­
jemności także wylapywanie wśród 
wierszy starego hiszpa·1iskiego pisa­
rza ka.pitalnych w.ętawek, zaskaku­
,ia,cych powiedzonek, ciętych dowci­
pów i ka"lamburów śicietnego o,uto• 
ra „Polskich kwiatów". I wszyscy 
bawiliśmy się doskonale. 

• • 
Ludzi na oddziały chcemy przy 

ciągnąć z okolicy - mówi 
o naj,bliżBzej przyszłości zakładów 
dyr. Michalak - ale tu wynikła 
sprawa żłobk.a. 

Okazuje się, że z tym żłobkiem to 
cala historia. Przecież tylko <}late­
go, że kobiety z zakładów ozorkow 
skich nie mają jeszcze gdzie zosta­
wiać swoich dzieci, napływ ich do 
fabryki nie jest wystarczający. Te­
raz _do nowej wykończalni przyjdą 
kobiety i żłobek staje się coraz bar 
dziej palącą sprawą. Na miejscu, 
gdzie ma stanąć, zwieziono już ma 
teriały budowla.t)e, gotowa jest do­
kumentacja techniczna, ale roboty 
nle mo~na rozpocząć, bo od kilku 
miesięcy wlecze się sprawa wywła­
szczenia ob. Piesika z ... 20 metrów 
gruntu przylegającego do terenu 
żłobka. Dopiero ostatnie dni przy­
niosły trochę nadziei, że sprawa 
wreszcie ruszy. 

Gorzej przedstawia się sprawa: 
fachowców dla nowej wykończal­
ni. l'iie ma ich tu na miejs­
cu. P'tzecież do istniejącej w Ozor­
kowie przędzalni i tkalni wielu fa­
chowców przyjeżdża już od dawna 
.z Lodzi, Rudy Pabianickiej czy na 
wet z dalszych miejscowości. Toteż 
już w tej chwili dyrekcja stara się t. 
przydział specjalnego samochodu„ 
autobusu do przewożenia pracowni­
ków. , 

PrzypuszC7.amy, że oble sprawy 
- i żłobka, i samochodu, · zostaną 
wkrótce pomyślnie załatwione. Leży 
to w interesie budującego się obiek 
tu. A wykończalnia w Ozorko­
wie niewątpliwie przyczyni się 
do usprawnienia pracy naszego 
przemysłu bawełnianego, do popra­
wienia jakości jego produkcji i w 
dużej mierze ułatwi walke o plany 
produkcyjne. -, · 

)}. 

• 
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Elektryczne nożyce tną rury jak za pałki 

Ziom cennym suro 
Kinematografia walcząca o pokój 

cem Najlepsze filmy czechosłowac~ie 
dla naszych pieców hutniczych 

zobaczymy podczas trwającego obecnie Festiwalu 
Filmy produkcji czechosłowackiej Czecho!>łowacji, z kwietnia Hl50, kt6 

są zawsze bliskie polskiemu widzo- ra powiada: 
' Na pozór wygląda jak skład nie-1 szyna parowa. Odgłosy te wydoby- , stawiają tylko złom o większych wi. I to nie tylko dlatego, że piękny „Film czechosłowacki musi w:iel­
potrzebnego żelastwa. Góry różnego wają się z tajcmnicze'5o urządzenia. rozmiarach, pomijając drobiazgi, jok i wysoki jest ich poziom artystycz kie myśli wyrażać w sposób ideolo-
rodzaju i formatu starych części ma Do potężnej skrzyni metalowej ro- np. wióry od toczenia, ścinki blach ny. gicznle jasny i artystycznie prze~o-
szyn, puszek, kawałków blachy, botnicy: Jęczkowski, Borkowski i itp. A przecież to także ce1my suro- · · b . d . 

1 sztab i rur. Trudno naprawdę wy- Stachlewski szybko ładują zniszczo- wiec dla huty: Film czechosłowacki służy tym I n::waJący, musi yc pr~V.: ziwy 
rnienić, co się tam znajduje. ne garnki żelazne, beczki blaszane i Troska o gromadzenie wszelkiego .samym celom, które są celami pol- za!mu3ący, .głęb~ko lu dz.ki i. zrozu-

A jednak wśród tych zwałów meta pudełka. Po chwili mechanik Le- rodzaju odpadków żelaznych powin- skiej kinematografii: pomaga w wal miał}~ ~_:isi m.eres-0wac na1,szenze 
lowych rupieci, które, zdawałoby się, wandowski naciska dźwignię i tłok na cechować wszystkich pracowni- ce o budowę socjalizmu, o ksztatto 

1 
~zesz~ .na~~eg? ludu, po~:W~c serca 

są złożone tutaj na wiekow3' spoczy z siłą 300 atmosfer zan;iienia zawar ków. Rady zakładowe muszą zain- wanie się nowego czlowie!rn - i wal; i ~nysh "'. 1~z~w, n<i;pełn:ac. Je opty­
nek - wre każdego dnia wytężona tość skrzyni na niewielki, niemal teresować załogi zbiórką złomu. A c:zy o utrwalenie pokoju. mizmem _ 1. w~arą w zw}'.cięst~:o o­
praca. Taka sama, jak w dziesiąt- kwadratowy blok. Tak w „paczk·u- wtedy współzawodnictwo między po 

1 

Ten wytyczny kierunek dla kine- bc~u pokoju .1 <lemok~~Cjl, musi zdo· 
kach innych zakładów. I tutaj trwa ce" przez kilka sekund powstaje z szczególnymi zakładami w jak naj- matografii czechoolowackiej wska- by~ wszys~~ch u~zci~vyc~ o.hy,wa­
wytężone współzawodnictwo, prze- niekształtnego żelastwa - foremna lepszym gromadzeniu złomu na pew zuje wyraźnie rezolucja Komitetu tel, r_epublIKI ~Ua i,;alizaCJl wielkich 
kraczane są normy produkcyjne, wy „paczka" - gotowa już do wysyłki. no przynie-sie znaczne rezultaty. (r) Centralnego Komunistycznej Partii 1deałow soc3ali~mu • 
k I ł d Program barazo konkretny, bar-. . onywane plany. To już nie s c a Nieco dalej syczą jak wę-te dwa dzu piękny - a w jaki .S'POsób rea-
zelas~a, ale norm?l~y zakła~ pr?- aparaty tlenowe. Uzbrojeni w nie, 35 laf na scenie lizuje go kinematografia nas~ycn d~kcyJny, p~zerabi~J~cy codzienni~ przodown'icy pracy Kowalczyk i Sa- przyjaciół - o tym będziemy mo-
kilkaset ton zela.za i mnych metali. łek w mgnieniu oka przemieniają J h•I Id K * ' k• • gli przekonać się dowodnie w o~ue-
Zad_an:'"'.:m oddziału. ~rzerobu Cen- choćby największe kolosy w nie- u I eusz y a~1ns lej sie Festiwalu Filmów Czechoslowa„ ti:ab Złomu w .Łod~i .Jest dostarc~e- wielkie, 0 przepisanych wymiarach, k · 
nie hł m głod pie · c. ich w Polsce. c on~y i wciąz . n?'m - kawałki żelaza. I zaraz wędrują one F:'estiwal ~n odbywa się w 
co!Il hutniczym coraz więceJ i wię- do wagonów kolejowych. Pojadą ni- k k T Z d k całym kraju w dniach od 15 <Io 
CeJ surowca. • • • mi na Sląsk. zna romite:r artyst i eatru y ows ~jego 28 maja. w Łodzi czechosłowackie 

W głębi obszernego placu, który Z długimi prętami, metalowymi 
1 filmy wyświetlają trzy kina, 

I ła nośt sceniczną w r. 1916 w żydow . p . zalega niezliczona ilość części meta- ramami łatwo sobie daje radę Ta- k' . t . więc: ,. olonia", „Wlokniarz" i s IeJ opere ce, po czym przenosi się · lowych, za rampą koleJ'ową i d:lwi- deusz Prusinowski. Nic zresztą dziw „Wolność". W cz.asie tym ujrzymy 7 do teatru dramatycznego i dramato gami, coś sapie i syczy niczym ma- nego, ma przecież do pomocy elek- · , . t . d d . d . . filmów, z których każdy wyświetla 

Łódzka młodzież 
tworzy zespół 
operowy 
Łódź nie posiada dotychczas wła 

snej, stałej opery, a brak odpowie­
dniego lokalu jest jednym z naJważ 
niej.szych bodaj powodóv: tego sta­
nu rzeczy. A przecież chociażby ty! 
ko ogromne powodzenie gościnnych 
występów Opery Sląskiej, jest do­
wodem. że jednak łodzianie lubią 
dobrą muzykę„. 

Obecnie, z inicjatywy młodzieży 
artystycznej i czołowych artystów 
łódzkich, organizuje si~ zespół, któ 
ry postawił sobie za Zadanie stwo 
rzyć objazdową imprezę pod nazwą 
„Łódzka Opera Kameralna". 

Organizuje się ona przy Woje­
wódzkim Związku Branżowym Spół 
dzielni Usługowych. Ambitni inicja 
torzy nie chcą bynaj~iej stworzyć 
namiastki wielkiej opery, ale prag­
ną waleźć właściwą formę artysty­
czną, odpowiadającą realnym wa­
runkoro w jakich pracować będzie 
zespół. 
Podkreślić trzeba zapał i ofiar­

ność inicjatorów, którzy · zdeklarowa 
li swoją pracę jako kapitał zakłado 
wy, nie bacząc na przewidywane tru 
dności, o które rwbiły się już nie­
raz podobne próby stworzenia opery 
na naszym terenie. 

Miejmy nadzieję, !e interesująca 
1 pożyteczna impreza ta zostanie 
zrealizowana przy pełnym zrozumie 
niu i poparciu naszego społeczeń-
stwa. (A) 

wi s1uzy ez o ma zisiejszego. 
tryczne nożyce. Za jednym ich ude- Po wojnie światowej zakłada Ida ny będzie tylko przez dwa dni. · 
rzeniem kilkucentymetrowa rura pę Kamińska wraz z Zygmuntem Tur Bardro bógaty i szeroki jest wadi 
ka jak zapałka. kawern „Warszawski Teatr Żydow- larz iematyki tych filmów. Na po-

w dziale metali kolorowych pra- ski", który, odbywając również chwałę organizatorów Festiwalu w I 
cują Władysław Kozłowski i Stani- tournee po wielu krajach F.uropy, Łodzi powiedzieć trzeba, że cykl fil I 
sław Musiał. Już dawno między so- pochlubić się może szeregim cen- mów ze.stawiony został celowo i a 
bą współzawodniczą. Ostatnio Ko- nych pozycji artystycznych. A <lu- pewną myślą przewodnią. 
złowski osiągnął 344 proc. normy, a szą tego teatru, jego największą Jako pierwszy wi-dziel!śmy słowac-
Musiał 323 proc. atrakcją, jest Ic!a Kamińska, która ki film „Bój skończy się jutro", uka 

Zajęci są oni przy sortowaniu w 
magazynach m~tali ti1w. nieżelaz­
nych. Czego nie ma tutaj na skła­
dzie. Począwszy od wiórów metalo­
wych, jakie powstają przy toczeniu, 
poprzez tubki do pasty, płytki oło­
wiane, miedziane i aluminiowe czę­
ści maszyn aż do blachy cynkowej, 
znajduje się tu ~ly skarbiec cen­
nego surowca, szlachetnych metali. 
Niedługo powędrują one do pieca 

hutniczego. 
• • • 

- Zadaniem oddziału przeróbcze­
go jest przygotowywanie zgromadzo­
nego tutaj złomu w ten sposób, aby 
nadawał się on bezpośrednio do wy 
topu, inaczej mówiąc, „do wsadu". 
Wymaga to oczywiście, nie tylko 
czyszczenia i cięcia złomu, ale też 
„paczkowania" i odpowiedniego sor 
towania - mówi kierownik Pie­
trzak. 

A właśnie z tym sortowaniem jest 
najwięcej kłopotu. Wiele zakładów 
11racy przysyłając złom wcale nie 
troszczy się o to, aby był on należy­
cie posegregowany, według rodza­
jów metali. Z większymi sztukami 
jest niewiele pracy, ale gdy zmie­
szane są np. odpadki, powoduje to 
zupełnie niepotrzebną stratę czasu 
przy segregowaniu. 
Często także zakłady pracy od-

Ida Kamińska 

W dniu dzisiejszym odbędzie się 
o godz. 19.~0 w Państwowym Tea­
trze żydowskim w Łodzi piękna 
uroczystość: zło~en:ie brudu Idzie 
Kamińskiej, znakomitej aktorce, któ 
rej nazwisko znane jest dobrze wszy 
stkim ludziom teatru - a która ob­
chodzi obecnie jubileusz 35-lecia 
swojej wspaniałej pracy artystycz­
nej. 

Ida Kamińska urodziła się w r. 
1899. Jest córką Estery Kamińskiej, 
największej artystki żydowskiej, 
zwanej „matką sceny żydowskiej" i 
Abrama Kamińskiego, założyciela 
Warszawskiego Teatru Kamińskie­

go", utalentowanego aktora, autora i 
tłumacza. 

Kamińska r<Y.ipoczyna swoją, dzla-

tworzy wiele niezapomnianych kre- zujący walkę klasy robotniczej z 
acji aktorskich, świadcząc.vch dobit wyzyskiem kapitalistycznym w Cze 
nie o jej ogromnym talencie. chosłowacji w oki;esie Pierwszej Re 
Drugą wojnę światową spędziła publiki. · . · 

Ida Kamińska w Zwiazku Radziec-. Następny film, „Mały -partyzant", 
kim. Są to lata nowych wielkich mówi nam już o walce narodu czes 
triumfów artystycznych tej świet- kiego z faszystowskim okupantem. 
nej aktorki a równocześnie fata wy- Dalsze trzy, więc: „D S-70 nie <lzia 
tężonej pr~cy społecznej. Kamińska ła", „Brygada szlifierza Karhana" I. 
wykazała, że jest nie tylko niezrów „Akcja B" opowiadają o budowie s1> 
nana a}dorką, ale i ofiarną społecz- cjalizmu w Czechosłowacji, o wro­
niczką. gich siłach reakcji, które chciałyby 

Obecnie, po upaństwowieniu Tea- odwrócić bieg historii - o przemia­
tru Żydowskiego, Ida Kamińska jest nact zachodzących w psychice robot 
jego kierownikiem artystycznym. nika i jego wspaniałych osiągnię-
Odznaczona została orderem pracy ciach w pracy. " 
U klasy oraz krzyżem oficerskim Również powojenna jest tematy­
orderu odrodzenia Pols~i. Na Fe- ka „Wesołej trójki" _ fil.mu, któ­
st!~alu Sztuk .Radzieckich i Rosyj- ry w pogodnej formie porus1..a pro­
sk1ch otrzymuJe I nagro~ę za kr~~ blem zatrudnienia kobiet w murar­
ację akto~ską w „Bez wmy winru , stwie oraz sprawę propagowania no 
a na :'l'estiwalu Współczesnych Sztuk wych metod pracy, zwiększających 
P~lskich nagrodę dramaturgiczno- t . proouktywność prac budo· 
rezyserską za „Doktór Leśna". emla'PO hl 

„ . . w nyc. 
~zlSlejsza JUbileu~zowa uroczys- Wielkim Miągn\ęclem kinemato-

tosć, ktor~ ?<lbywa się pod protekto grafii czechosłowackiej w zakre6ie 
ratem mmlStra Kultury. i Sz.tuki filmu historyczno - biograficznego 
Stefana Dybo""'.skieg~, zamieni .się .w jest film 0 życiu i działalności jed­
ser~eczną m?mfestacJ~ na cześc ~1e~ nego z największych mistrzów ma­
kie] artystki, !11ądre1 n~uczyc1elki larstwa czeskiego. Mikołaja Alesza. 
nowego pokolenia aktorskiego. F'lm t pod tytułem Mistrz 

W. · t · gr d i kole"ÓW i i en, " iec~<?r en z oma ~ ." Al " ·est s'ódmym obrazem czeskim przyjac10ł oraz wszystkich miłośni-\ esz l . i . . . 
ków wielkiego talentu aktorskiego który będziemy i,meli m?zn~ść poz­
Idy Kamińskiej: a więc całą kul- nać pode~ Festiwalu Filmow Cze-, 
turalną Łódź. chosłowackich. 

89) CZY POTRAFIĘ WYTRZYMAĆ? nięcie drzwi windy i do pokoju wbiegł 
prawie pułkownik. a za n.im m:dor Ross 

._ Pr05Zę się :tastanowić - m6wił ma- i kapitan Bell. . 
jor Ross; siląc się na dobroduszny ton gło- - Gdzie są dokumenty!? .._ krzyknął 
su. - Ma 1pani jeszcze kilka godzin czasu. Miller, wodząc oczami po niej i towarzy­
W tej chwili jest trzecia. _ szących jej żołnierzach. Żołnierze wzru­

- Za pięć godzin o 6smej przybędzie szyli ramionami, <:łzicwczyna milczała. 
do Seulu generał Mac Arthur - dodał - Gdzie torba z papierami?· ·- wrzas· 
kapitan Bell. nął, szarpiąc Jananę za ramię. 

- Będziemy zmuszeni użyć innych Zawołano EdY'tę Field. kt6ra naitych-
środk6w, aby uzyskać od pani te infor- miast rozpoznała Jananę. Rozesłano roł-

1 .__ Nic ~iem . --. odpowiedział. W t~jl ._ K~edy_ będę musiał wyjechać? - za- made - podjął groźnym tonem major nierzy i kazano im szukać papierów na 
chwili uświadomił sobie, że Janana będzie pytał KLin. Ross. dachu, strychu i w ogrodzie. 

· · · h d h Obecnie obaj oficerowie przesłuchiwali P6źniej zaczęto p.rzesłuchiwać Jananę. 
poddania strasznym torturom 1 ze moze W najbliższyc niac • Janan„. Miller wybiegl przed chwilą z po- Oficerowie wypytywali J·ą, czy działała 
l'ch n1'e znieść. Dotychczas wydawało mu N · · · 1 "' 

.._ o więc Jest ieszcze czas. koju, nie panując już dłużej nad swymi z polecenia rządu Li Syn Mana, czy też się, że Amerykanie nie .będą znęc~ć się ..._ Nie, Kimie - powiedział Starzec nerwami. komunistów? Z kim )f.ontaktowała się w 
pad kobietą, dzii.eclciem jeszcze prawle. kręcąc głową - o Clziewczynie my tutaj· - Nie wiem nic - odpowiadała me- Seulu? Czy do wykradzenia dokument6w 

--- C.O ona wie? - zapytał poważnie pomyślimy. To nie jest twoje zadanie. chanicznie Janania. nam6wili ją Ericssonowie? Z czyjego ra-
Gia Vir. Popatrzył na towarzysza, kt6ry zżymał Ileż to razy w ciągu ubiegłych godzin mienia działali Szwedzi? Gdzie się znaj· 

mieszkania metalowca ~ię i szukał widoczn.ie w myśli najbardziej powtórzyła to zdanie? Dwaj żołnierze duje mąż jej niańki? -CO wie o kelnerze -- Zna adres 
w III dzielnicy. 

- Spalone - mruknął Starzec i wydo­
. był papiery z torby. 

Kim me m6gł się opanować i zdespero­
wanym głosem przerwał Starcowi czyta­
nie dokument6w. 

przekonywających argumentów. z pistoletami w rękach kiągnęli ją z da- z kasyna, kt6ry działał raz_l\m z nią? Za· 
- Ja wiem, Kimie, Że to jest straszne. chu i przyprowadzili do gabin1tu pułkow- dawano jej tysiące pytań "1-obnych, pod­

Pamiętaj, Że i ja kiedyś przeżywałem to nika. Szła pomiędzy dwoma szeregami chwvtliwych, na poz6r niewinnych . 
samo, co ty w tej chwili. Amerykan6w, patrzących na jej drobną Miller od czasu do czasu przerywał do--

Zamilkł. Kim nie odzywał się r6wruież. postać. chodzenia i wołał: 
Masz zaufanie do towarzyszy Czuła się mała i zagub.iona w tYm tłu- - Gdzie są dokun,ennr!? - Wreszcie 

prawda? - ciągnął Starzec. - A zatem mie wysokich i barczystych mężczyzn, pa- doprowadzony do furii milczeniem dziew„ 
1 p nie traktuj tego jako twoją prywatną ·spra- trzących nia nią groźnie w milczeniu. Aby czyny wrzasnął jeJ· -w twarz: ..__ Musimy teraz uwolnii.: Jananę. o- · · k z · · · · 
d h wę.Janana Jest patriot ą. ycie JeJ znaJ- zwalczyć strach, starała się trzymać gło- - Ty ścierko! Każ„ ci„ . natychmiast trzebu1· „ broni i zdecy owanyc na d · · b · ' · N " " "' uie się w me ezpieczens_tw1e. aszym wę do góry i patrzY:ła im w oczy bez lę- rozstrzelać! - i wybie1!'.ł z gabinetu. :wszystko towarzyszy. b · k' · · / I b k · d ł · · d ł · •· o ow1ąz iem Jest uczymc wszyst rn, a Y u. Pom1ę zy żo nierzarn1 birza a sier- Po jakim~ czasie wr6cił i dał znak pro-; 

· Starzec pominął milczeniem wystąp.ie- ocalić jej życie. żanta Isgro. Kręci] głową z dezaprobatą, wadzącym śledztwo oficerom, aby opu'" 
nie Kima i dalej czYtał papie•ry. Odłozył - Lecz trzeba działać fak najprę- a w spojrzeniu jego malowało siię niedo]foili pok6j. Posadził dziewczynę obok sie-
je po chwili i zaczął omawiać drugą część dzej! - wyrwało się Kimowi. wierzanie i zaciekawienie zarazem. bie na kanapie i zaczął przemawiać do 
iadania Kima. Obecnie siedział :W._Płµcz.e- - Ufaj towairzyszom - zakończył Kilka minut stała w gabinecie pomię- niej ojcow~kim tone111~.J '1 v 
11Ju1 ~~aj'\C f:aik;- ~St.airuc. ~.Ja dobrz' J'fil._m. ż~ .tQ ~trnin~! .ID żołnierzami eskom„ ~ł~z~ł~ ir~~ -:- · --~ - -\~ d! D/ 
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Przedłuiono termin 
szczepień przeciwko 
błonicy, ospie 
i durowi brzusznemu 

Wiele osób w Lodzi nie poddało 
się jeszcze szczepieniu przeciwko 
durowi brzusznemu, ospie i błoni­
cy. W związku z tym przedłużono 
termin tych szczepień do dnia 31 
maja. 
Szczepień dokonują wszystkie 

punkty wyznaczone poprzednio przez 
władze sanitarne, z tym, że szcze­
pienia przeciwko ospie i błonicy 
odbywają się w' poradniach opieki 
nad matką i dzieckiem. 

P;rzypominamy, że osoby, które 
nie poddadzą się szczepieniom podle 
gają karze aresztu do 3 miesięcy i 
grzywnie do 4.500' zł. (u) 

Otw.arto 
pierwszą w ł...odzi 

spółdzielnię ortopedyczną 
Przy ul. Zielonej 3 uruchomiono 

ostatnio pierwszą w Łodzi spółdziel 
nię ortopedy.czną. W wkres jej prac 
wchodzi wykonywanie wszelkich 
pasów leczniczych, obuwia ortope­
dycznego, reperacje protez i apara­
tów na nogi. Obecnie spółdzielnia 
„Ortopedia" realizuje zamówienia 
wydziałów zdrowia. Na zamówienia 
indywidualne wykonuje na razie 
pasy lecznicze i obuwie ortopedycz-
ne. (bk) 

ILUSTROW ANT...- STR. 5. . . 
Zeby wszyscy przyjezdni 

Warzywa muszą trafić do sklepów ::!:~~i.n:~;1~!ch 
k I . d b . . k . ł b trzyosobowe pokoie. „ 

[§] pun łua nie„ [§] w o rei 1a OŚCI I§] w pe nym wy orze Hoteli mamy w Lodzi zbyt mało. 

N• • ., k• •kó kl , dostaw na maj, to już do połowy Bywają dni, kiedy nie mogą one po 1ezrozum1a y opór 1erown1 ws epow miesiąca instytucja ta wykonała go mieścić wszystkich przybyłych osób. 

d 
, kl 

1 
w 200 procentach. Bardziej klasycz- Aby zwiększyć ilość pokoi, prze-' t t ' nego przykładu na „warzywowstręt" go ZI W 1n eresy 1en bW chyba nie potrzeba... prowadzono ostatnio. rozbudowę kil-

ku hoteli. Mimo to w dalszym cią­
Listów o tej tematyce napływało 

w ubiegłym roku do „Expressu" 
dziesiątki: a to, że warzywa w skle­
pie MHD czy PSS były nadpsute, 
a to, że starczyło ich dla nielicznej 
klienteli, to znów, że ich w ogóle 
nie było, lub też, że przychodziły do 
piero w południe, a czasem nawet 
po południu„. 
żale licznych Czytelniczek „Ex­

pressu" dotyczyły więc trzech zasa­
dniczych niedomagań łódzkiego han 
dlu warzywami: złej jakości towa­
rów, nieterminowych dostaw i wad­
liwej pracy sklepów. 

GDY NIKT ZA NIC NIE 
ODPOWIADA ... 

Warzywa, tak jak wiele innych 
towarów, klasyfikuje się według ich 
jakości na odpowiednie grupy. Na 
każdą z nich obowiązuje inna ce­
na. Czy można się więc tak bardzo 
dziwić dystrybutorom, że nie po­
bierali z Centrali Ogrodniczej to­
warów, jeśli usiłowano im „wep­
chnąć" drugi gatunek za pierwszy? 
Niewątpliwie, był to błąd CO. 

Błąd polegający na niewłaściwym 

segregowaniu warzyw już na pun­
ktach skupu w poszczególnych po­
wiatach. Nioe.stety, nawet jeśli za­
strzeżenia odbiorców - MHD czy 
PSS - były całkowicie słuszne, 
Centrali Ogrodniczej wymykała się 
możliwość zapobiegania faktom 
niewłaściwej klasyfikacji warzyw, 
gdyż nie potrafiono ustalić, kto za 
nią odpowiadał. 

DLACZEGO TAK PóżNO?„. 
Warzywa łatwo się psują to 

trzeba zawsze brać pod uwagę. Stąd 
w interesie CO leżało, aby towar do 
tarł do niej od producenta jak naj­
szybciej, a w interesie odbiorców -
aby go z hurtowni jak najszybciej 
przewieźć do sklepów. 

Mimo to jednak warzywa bardzo 
często dostawiano do sklepów w po­
łudnie. I tutaj duża część winy spa­
dała na CO. W hurtowniach tej in­
stytucji (uL Łagiewnicka, Plac Bar­
lickiego i Plac Niepodległości) to­
war przyjmowano dopiero od 4 ra­
no. A były to przecież warzywa, 
zakupione od producentów poprzed­
nie~o dnia. 

A CO W TYM ROKU? 
Centrala Ogrodnicza w Łodzi zmie 

niŁa w tym roku nazwę na Ogrod­
niczy Zakład Handlowy. M~~jmy 
nadzieję, że nie skończy się na naz­
wie ... 

Poradzono już sobie z ustaleniem 
odpowiedzialności za klasyfikowa­
nie warzyw. OZH wysyła do pos.ł­
czególnych powiatów tzw. instrukto­
rów technicznych i kontrolerów ja­
kości. Kontroler taki dołączy do 
specyfikacji dokument ze swym pod 
pisem, stwierdzający, że jakość to­
waru odpowiada .obowiązującym 
normom. 

Od wtorku hurtownie OZH będą 
przyjmowały warzywa nie od 4 ra­
no, l.~ wieczorem i w nocy. Skró­
ci to czas ich przebiegu od produ­
centa do sklepu. 

gu odczuwa się w pewnych okresach 
brak mieJi:.c. 

W związku z tym wkrótce wpro­
wadzi się pokoje 3-osobowe, w któ­
rych zami&~t łóżek ustawi się tap­
czany higieniczne. 

W hotelu „Savoy" rozbudowuje się 
urządzenia s<mitarne. . Dzięki temu 
uzyska się szereg nowych łazienek 1 
umywalni. (J) 

e Wycieczki 
• · kursy 
e spływy 
organizt(e PTTK w lodzi 

X W niedzielę 18 maja br. PTTK 
organizuje wycieczkę do Łęczycy. 

Ko.szt wycieczki wynosi 11,20 zł od 
osoby. Zapisy przyjmuje tylko do 
piątku biuro PTTK przy ul. · Piotr 
kowskie.i 70. 

Ciekawe próby łódzkich meblarzy 

Pomijając więc fakt, że towar ten 
w chwili odstawiania go do 
sklepów nie był już pierwszorzęd­
nej jakości, zwrócić trzeba uwagę na 
to, że przy tak późnym rozpoczęciu 
przyjmowania nie było gwarancji, 
iż znajdzie się on w sklepach PSS 
czy MHD na godzinę 6 lub 7 rano. 
Zwykle więc były to godziny 11 lub 
12. Dla gospodyń łódzkich jest to 
niestety stanowczo zbyt późno„. 

I wreszcie ·sklepy. Przykład bran­
żowego sklepu OZH przy ul. Piotr­
kowskiej 64, gdzie personelowi przy 
znano w grudniu ub. r. premię łącz 
nej wysokości 3.500 złotych z~ do­
brą pracę, przekonuje o tym, że 

dla usprawnienia handlu warzywa­
mi trzeba stworzyć w Łodzi sieć 
sklepów branżowych MHD i PSS 
Po prostu przestawić kilkadziesiat 
sklepów spożywczych na sklepy wa 
rzywne. 

X Również w najbliższą niedzie­
lę Komisja Turystyk.i Ko1arskiej 
przy PTTK organizuje wycieczkę 

rowerową do Łęczycy. Zapisy przyj 
mowane są w biurze oraz w miej.scu 
zbiórki, na Pl. Wolności o godz. 6.30. 
Uczestniczący w wycieczce turyści 

- kol.arze ubiegać się będq o od.zna 
kę KTK. 

Drzewo zastąpi stal 
Pierwsze modele nowych tapczanów już wyprodukowano 

Ciekawe próby czyni się w zakła-1 Na czym polega.ją owe „drewnla­
dach meblarskich przy ul. Obroń- ne sprężyny"? Otóż są to Jak gdy­
ców Stalingradu. w Łod~. Chodzi tu by resory z bukowego drzewa pa­
o wyprodukowanie tapczanu, w któ,- rowanego, które mogą się uginać do 
rym sprężyny stalowe byłyby . za- 10 centymetrów. Trzeba przy tym 
st11pione . .. . drzewem. ~ , . _ ~ _ zaznaczyć, że $1U'ęiyna stałow~ o 

Kilka takich . tapczanów jut wy- wysokości około 16 cm posiada sto­
"?rodukowano, a jeden z nlch wy~ pień ro1szerzalności wynoszący oko­
sta'wiony jest w sklepie ~eyą p~~:( , , ło J? .r.mT R~i~, jest w~ęc n,i.e-
ul. Piotrkowskiej 11.. , · wielka. 

Jeszcze tylkó dziś 
przyimujemy odpowiedzi 

na Konkurs „Expressu" 
i Zbiornicy Woj. COU 
Uczestnicy Konkursu „Expressu 

Ilustrowanego" i Wojewódzkiej 
Zbiornicy COU pospieszyli się z na­
desłaniem odpowiedzL Niewielu 
chyba. tylko „maruderów" jeszcze 
~ego nie zrobiło. Pnypomina.my im 
przeto, ie odpowiedzi będziemy 
przyjmowali jeszcze tylko dzisiaj. 

Kronika dnia 
Dnia l9 maja n godz. 20.30 w świetlicy 

Sądu Wojewódzkiego w t.odzl, Pl. J>ą­
browsklego 5, wygłoszony zostanie P,rzez 
adwokata Ludwika Fenlgsena odczyt 
J>t. „O sztuce wymowy w tyciu społecz­
nym i prawniczym". 

• • • 
W sobotę n bm. o godz. 17 w sali 

ZPB Im. Armii Luclowej, ul. Pabianicka 
184-6, odbędzie się wieczór literacki. W 
programie: spotkanie Redakcji ,,Głosu 
Robotniczego" z czytelnikami I występy 
zespołu artystycznego „Artosu". 

W niedzielę 18 bm, w tej sameJ sali, o 
rodz. 16 odbędzie się wieczór pleśni I 
tańca, w którym wezmą udział zespoły 
łwletllcowe. 

• • • 
Związek Bojowników o Wolność I De­

mo'kracJę, oddział grod-ikl w t..odzl, or­
ganizuje w dniu 1 czerwca br. wycieczkę 
do "warszawy. 

Koszt przejazdu oraz obiadu I kolacji 
wynosi 30 zł od osoby. Zgloszenla przyj­
muje sekretariat Związku, Piotrkowska 

"· • Iii • 

Uczniowie V Patl.stwoweJ Szkoły Ogó'l­
noksztalcj\cej w t.odzl mieli poważny 
J<lopot z ur.i:ądzenlem skoczni na boisku 
szkolnym. Wszystko było. Przygotowa­
no miejsce na skocznię, wykopano dół, 
nie ·było jednak plasli:u. I wteO.y ucz­
niom pomarło kierownictwo budowy z 
ul. NłclarnlaneJ, do5tarczając na boisko 
trzy duże furmanki plasku. 

Dyrekcja I uczniowie szkoły składają 
za naszym pośrednictwem serdeczne po· 
dziękowanie kierownikowi budowy, ob. 
Szczęsnowiczowl oraz ob. ob. Krawiec­
kiemu, Zającowi, Swiatlowlczowl I Gra­
czykowi za tę przyjacielską pomoc. 

• • • 

Czynione po raz pierwszy u nas 
próby mogą mieć doniosłe znaczenie 
dla polskiego przemysłu meblarskie­
go. Szersze zastosowanie tego po­
mysłu przyniosłoby duże oszczęd­
ności stali. 
Zastępowanie stali drzewem w 

produkcji tapczanów dotychczas nie 
było u nas praktykowane. Trzeba 
jednak podkreślić, że w wielu kra­
jach stosuje się je powszechnie, pro 
dukując tapczany, posiadające za­
miast sprężyn stalowych - drewnia 
ne „resory". (bk) 

Czy potrzeba ł 
Jadąc tramwajem do Ozorkowa. 

dotkliwie skaleczyłem rękę. Gdy 
zwróciłem się do obsługi o prowi­
zoryczny opatrunek, odpowiedziano 
mi, że w tramwaju nie ma apteczki. 
Uwa.żam, że jest to niesłuszne. 

Skoro w każdym autobusie muszą 
być apteczki, dlaczego nie ma ich 
w tramwajach podmiejskich? 

Propon'tlję, aby dyrekcja tramwa­
;Jów usunęła te braki. 

(-} TADEUSZ WIECZOREK 
Łódż, Twar& 39 

TROCHĘ 
O „WARZYWOWSTRĘCIE"„ . 

Tak by można określić „chorobę" 
niektórych sklepów, a nawet sa­
mych dystrybutorów. Na czym ona 
polega? 

Jej podłoże tkwl w tym, że w 
mniemaniu w;i.elu ki~mwników skle­
pów warzywa są artykułem, którym 
„nie warto" handlować. Zdanie to, 
niestety, podzielają także niektórzy 
dysponenci, to jest pracownicy dys­
trybm;ji, dbający o zaopatrzenie pod 
ległych im sklepów. Dlatego też 
wzbraniają się raczej przyjmować 
warzywa'. „Choroba" to przewlekła, 
je.i ślady da się zauważyć i dzisiaj. 

W tym celu zapoznajmy 11ię nie­
co z pewnymi danymi, które mówią 
o rozprowadzaniu warzyw z CO 
przez dystrybutorów łódzkich. Po­
chodzą one z kwietnia br. 
Otóż jeśli porównamy planowane 

ilości zakupu z rzeczywistym roz­
prowadzeniem. to okaże się, że pod­
czas gdy np. PSS - Zachód wyko­
nała 200 procent planu, PSS­
Wschód również 200, PSS - Połud­
nie - 132 i PSS - Północ - 110. 'to 
MHD - Sródmieście - 90, MHD­
Południe - tylko 58. a MHD - Pół­
noc - zaledwie 52 procent. 
Skąd więc tak kolosalna różnica 

między PSS a MHD, skoro dyspo­
nenci obydwu instytucji zakupywali 
towar t_ej samej jakości i w tych 
samych hurtowniach? 
Według oświadczenia kierownika 

hurtowni na Łagiewnickiej, dyspo­
nent z MHD - Sródmieśc:ie tłuma­
czył się np. tym, że „narzucano mu 
za wysokie plany". 
Tłumaczenie to obalił sam dyspo­

nent i to w sposób nie nasuwający 
żadnych wątpliwości. Otl'iż. gdy dla 

'MHD - SródmieściE> na skutek takie 
go ·;;tanu rzeczy zmniejszono plan 

Jest to słusznvm prawem ko11sn­
menta, iż domaga się on od handlu 
uspołecznionego, aby mu dQ!!tarczo­
no warzyw w odpowiedniej jakości 
i w odpowiednim czasie. MHD i PSS 
powinny to uwzględnić! (se) 

W wyniku 
naszych interwenc;i... 

••• urzędniczka ZLP winna nie-
• wydania asygnaty "horeJ ob. Blł­

i:nel ~ z11stala J-Wff P~ll& ., w c:isyr.noi-
clach. . 

• 
• .. zarzut niewłaściwego walenia 
towarów w sklepie PSS nr 11 n• 

znano za słuszny I PIH - Inspektorat na 
m. Łódź wydal zanitdzenle ważenia to­
war6w przy kllenta„h. W stosunku do 
kierowniczki wyciągnięto konsekwencj~ 
służbowe. 

X W związku ze Zlotem Młodych 
Przodowników-Budowniczych Pol­
ski Ludowej Komisja Turystyki Wo 
dnej organizuje ogólnopolski spływ 
wodny d<> Warszawy. Z- terenu woj. 
łódzkiego w spływie weźmie udział 
około 100 kajaków. Szczegółowy-0h 
informacji ud7ieli biuro PTTK. 

X Teoretyczny kuI"S taternicki zor 
ganizowany przez PTTK wywołał w 
Lodzi wielkie zainteresowanie. Wy­
starczy powiedzieć, że na kurs uczę 
szcza ponad 120 osób. 

Mleko I pieczywo . 

dostarczą ci do domu 
zn piszesz· ~~ę. w jednym z podanych 

n1ze1 sklepów 
jeśli 

Jak jui donosiliśmy, na terenie 1152, Armii Czerwonej 13, Górska 14, 
Łodzi wytypowano ponad 70 skle- Rzgowska 67, Lokatorska 1.1, Sanoc­
pów, które przyjmują zapisy osób ka 24, Pabianicka 208, Przybyszew­
pragnących, by dostarczano im do skiego 65. Pabianicka 78 i Pabianic 
domów mleko i pieczywo. ka 108. 
Poniżej podajemy adresy tych SKLEPY MHD: ul. Nowe Stoki II 

sklepów: 45 blok, Obr. Stalingradu 12, Pl. Wol 
SKLEPY PSS: ul. Zawiszy 211, ności 3, Nowotki 91, Zgierska 34, Za 

Bałucki Rynek li, Kwarcowa .29-21, chodnia 28, Ziołowa 9, Jaracza 8, Ar 
Kalinowa 30a, Biegańskiego 27, Li- mii Czerwonej 8, żwirki 20. Andrze 
manowskiego 115, Wojska Polskiego ja Struga 2, Armii Czerwonej 96, Skła 
89, Zielona 23, ~ielczarskiego 5, Pio dowa 14, Przejazrl 52, Kilińskiego 
trkowska 13, Więckowskiego 7, Za- 125, Kilińskiego 41, Piotrkowska 79, 
menhofa 6, Piotrkowska 121, Gdań- Stalina 20, Świerczewskiego 52, 
ska 127, Zakątna 21, żerom- Świerczewskiego 6, Piotrkowska 275, 
skiego 40, · Gdańska 72, Zakąt- Piotrkowska 255, Piotrkowska 287, 
na 68, Zakątna 25, Piotr- Piotrkowska 249, Abramowskiego 9, 
kowska 181, Wólczańska 129, Perla Krzywa 2, Kilińskiego 242, Łomżyń-
25, Narutowicza 113, Południowa 86, ska 1, Sokola 11, Felsztyńskiego 15, 
Wysoka 29, Piotrkowska 134, Na- Różana 12, Rzgowska 3 i Rzgowska 
wrot 62, Tkacka 20, Piotrkowska 68. 

„Nowoczesne metody pisania w biurze" 
- odczyt na ten temat zostanie wyrlo· 
11zony w dniu 1B maja br„ o godz. U, w 
lokalu Stowarzyszenia Stenografów I 
Maszynistek w t.odzl przy ul. Kllltl.skle• 
CO SO. 

WICEK: - Już dawno nie byliśmy I WACEK: - Popatrz na łych go-1 „BAŻANT" I: - Ale rnaszka.ral „BAŻANT" I: - Dam jej kość, 
w Ogrodzie Zoologicznym. Cieka- gusiów. 'fe ubranka., te figurki • • . Popatrz, felek, Ja.kie to komiczne. może się udławi. Ale będzie ope1·a. 
wy jestem, co porabia.ją nasze To ci bażanty. I Ale la.dnie pomalowane, farby chy- Na., jedz, belzebubie! 

JednoczeCnle w lokalu będzie urządzo­
na wystawa z dziedziny stenografii I pi­
sania na maszynach. 

Do pójścia na tę Imprezę zachęcamy 
wszystkich, a szczególnie maszynistki. 
„kretarki I stenografki. · 

czworonogi t ptaki... WACEK: - Ostrożnie tutaj z tą ba za.granic1me, amerykańskie, nie? PAPUGA: - Idiota! 
WACEK: - Zapewniam cię, że na nazwą, bo prawdziwe bażanty po- „BAŻANT" li: - To zwierzę na-

1 
WACEK: - Ha, ha, ha. Poznała 

pewno nie stęskniły się za tobl} • • • dziobil\ cię ia obrazę, zywa się papun. umie mówić Jak się na nimi 
' człowiek,.• . i!>alszy ciąg jutrol. 



STR.~. 

Ulik i Sałyga 
byli najlepszą parą 

na torze w Szczecinie 
Na torze kolarskim w Szczecinie 

' Mnyły się ogólnopolskie zawody z 
udziałem kolarzy Ło 
dzi, Wrocławia i 
Szczecina. 

W wyścigu d wugo 
dzinnym udział wzię 
ło sześć par. Pier-

, v.rsze miejsce zajęła 

Bierzmy przykład ze 

„EXPRESS lLUSTROWANr 

Związku Radzieckiego 

Biały sport - sportem mas 
Tenis „ łódzl{i odzyskuje utracone liorty 
Narodowe mistrzostwa Polski odbędq się w Łodzi 
Wiadomości nadchodzące ze Związ 

ku Radzieckiego wskazują, źe na­
czelne władze kultury fizycznej w 
ZSRR przypisują sportowi teniso­
wemu coraz większe znaczenie i że 
tam dawno już przełamano pogląd 
o rzekomej jego elitarności. 

wej, do której tak licznie garnie się 
młodzież. 

Nr HS 

para Ulik - Sa ty• 
ga (Łódź), która uzyskała 35 pkt. 
p rzed parą Bek - Borucz (Łódź) o­
raz parą Przezdomski - Klllbecki 
(Szczecin). Zawodnicy przejechali łą 
czn ie 76,4 km. 

Udowodniono również, źe teni.s na 
daje się do najszerszego uprawia­
nia. Wyrazem tego jest wydane m­

W~- I rządzenie wprowadzające do całego 
W wyścigu na 10 km startowało 

15 zawodników ze Szczecina. 
grał Mąkowski (Spójnia) w czasie szeregu szkół ogólnokształcących wy 

kłady teoretyczne i praktycz­
ne z tenis.a, jako gałęzi sportu 
WYSOC€ zaleconej zwłaszcza dla mło 
dzieży w wieku szkolnym. 

Należy specjalnie podkreślić pozy 
tywne i pełne zrozumienia ustosun­
kowanie się władz naczelnych Zrze 
szenia Włókniarz do podjętych de­
cyzji odnośnie przeprowadzenia 
tych poważnych inwestycji. Dały 
one tym wyraz uznania dla kierow 
nictwa sekcji tenisowej i jej człon 
ków, którzy solennie dotrzymują 
słowa i wypełniają podjęte zobowią 
zania, dając: tym poważny wkład 
pracy swych rąk w rozbudowę swe­
go terenu. Wykończenie piątego kor 
tu da możność instruktorom teniso 
wym racjonalnego przeprowadzania 
treningów członków sekcji temso-

Na razie z gościny tenisistów ko­
rzystają jeszcze koszykarze i siatka I 
rze. Jest to jednak okres przejścio­
wy, który potrwa do chwili wybu 
dowania na sąsiednich terenach bo 
isk do koszykówki i siatkówki. Bo 
przecież i członkowie sekcji piłki 
ręcznej podjęli także zobowią­

zania i na pewno je wykonają. Toteż 
jesteśmy przekonani, że nowo pozy 
skane obiekty pozostaną już niez­
miennie w wyłącznym posiad;rniu 
tenisistów. 

Wszędzie na trasie Wyścigu Poko­
;u n i eprzelic;:;one tiumy ludności go 

rąco oklaskiw!lly kolarzy. 
Widuczną na zdjęciu grupę kolarzu 

prowadzi Gleinig (NRD) 17:19,4. 

Vanhoven (Belgia) zwycięzca ósmego 
etapu Lipsk - Chemnitz. 

Pierwszy wys~ęp 
młodych pływaków Stali 

' Najmłodszą sekcją łódzkiej Stali 
jest sekcja pływacka. Wystąpi ona 
pierwszy raz oficjalnie w niedzielę 
w zawodach towarzyskich ze Spój­
nią. Zawody od1Jędą się na pływalni 
MDK o godz. 11. 

NIEDZIELA, 18 MAJA 
1%.04 Przegląd czasopism. 12.15 Poranek 

symfoniczny. 13.15 „Trzmielina" - po· 
gadanka z cyklu: „Nowości techniczne I 
naukowe". 13.25 Koncert rozrywkowy. 
14.oo Program lokalny. 15.00 „Splewamy 
pieśni I piosenki"' - audycja słowno-mu­
zyczna. 15.15 Audycja dla dzieci - „Da· 
lekle kraje" powieść A. Gajdera. 16.00 
„Co przynoszą nowe „Problemy". 16.20 
Program lokalny. 18.00 Recital skrzypco­
wy I. Dubiskiej. 18.30 Muzyka. 19.00 Słu 
chowlsko. 20.00 Melodie taneczne. 20.30 
Kronika satyryczna. 21.15 Felleton. 21.30 
Muzyka symfoniczna „O nastroju wiosen· 
nym' '. 22.00 Wiadomości sportowe z ca!ej 
Polski. 22.40 Audycja z cyklu: „Koncer­
ty instrumentalne"'. 23.10 „Na dobranoc"' . 

Nocne dyżury aptek 
Dzisiejszej nocy dyturuJ11 w Łodzi ap­

teki: Limanowskiego I, Piotrkowska 193, 
Łagiewnicka 120, P10trkowska 307, Naru· 
towicza 42, Armil Czerwonej 8, Obr . 
Stalingradu l?, Piotrkowska 25, Gdańska 
90. 

Dytur połotnlczo-g!nekolog!czny: dziś 
całą dobę dyżuruje szpital nr 2, ul. 
Krzemieniecka 2. 

llEAVllY 
Nowy - 'n1eczynny 
Wojska Polskiego - „Bankrut" - 19 
Powszechny - „Eugenia Grandet" - 19 
Mały - „Zielony Gil'" - 19 30 

Em es. Dobra opinia 
PowinnL5my iść i idziemy tą dro­

gą. Z radością dowiadujemy się, że 
w sezonie bieżącym Łódź pozyska 
szereg nowych kortów tenisowych, 
które umożliwią grę coraz liczniej 
szym zastępom młodzieży garnącej 
się do tej dyscypliny sportu. 

Podnieść pracę na i.vyższy porir>m 
prasy radzieckiej 
o piłkarzach polskich 

Kto weźmie udział w Zlocie Wszystkie centralne dzienniki ra­
dzieckie: „Prawda", „Izwię.stia", 
„Komsomolskaja Prawda", „Trud", 
„Krasnaja Zwiezda" i inne podaj!\ 
obszerne sprawozdania z przebiegu 
drugiego meczu piłkarzy polskich z 
reprezentacją Moskwy. 

.. ' 
A więc projektuje się przyv.rróce 

nie tenisistom dwóch zdewastowa­
nych po wojnie kortów w Heleno­
wie, dzięki czemu Spójnia będzie 
rozporządzała jednym z najładniej­

szych terenów tenisowych bodaj czy 
nie w całym kraju. Równocześnie 
mają być odzyskane oba korty po"­
łożone przy Zakładach im. Dzier­
żyńskiego przy ul. Piotrkowskiej, 
używane dotychczas do celów gospo 

Regulamin współzawodnictwa dla kół sportowych LZS-ów i SKS-ów 

darczych. 
Projektuje się również doprowa-

dzenie do stanu używalności kilku 
kortów położonych w różnych punk 
tach miasta w dawnych fab1ykanc­
kich prywatnych parkach t ogro­
dach. Służyć już one będą sekcjom 
tenisowym kół sportowych przy za­
kładach pracy. 

Do najpoważniejszych in""estycj i 
należy jednak wykończenie na sta­
dionie przy Al. Unii piątego piękne 
go kortu reprezentacyjnego z trybu 
nami, domkiem klub9WYm.. tn~afo­
nami itd. Na korcie ' tym odbędą się 
w sierpniu br. narodowi! mistrzo­
stwa Polski w tenisie. 

"~"ł""' u.- J:. ", •• ·n~ 

W Warszawie odbyła się krajowa 
narada, na której omówiono zada­
nia stojące przed zawodnikami i 
działaczami sportowymi w okresie 
przygotowań do Zlotu Młodych Przo 
downików - Budowniczych Polski 
Ludowej oraz przeprowadzono dys­
kusję na temat roli sportu w cza 
sle trwania Zlotu. 

Na naradzie stwierdzono, że hasła 
zlotowe zmobiJizowały już tysiące 
młodzieży do szlachetnego współza· 
wodnlctwa o prawo i zaszczyt u­
czestniczenia w Zlocie Młodych 
Przodowników. Do wspołzawodnlc­
twa tego stanęli również członko­
wie kół sportowych przy za.kładach 
pracy, sportowcy LZS-ów i SKS-ów. 
Młodzi sportowcy podejmują liczne 
zobowiązania sportowe i produkcyj­
ne. 
Główny Komitet Kultury Fizycz­

nej wspólnie z Zan;ądem Głównym 
ZMP ogłosił, w celu ułatwienia or 
ga.nJ,~cjoD\ spor~~Jt\ prz~~rowa-

ŁKKF ufundował nagrodę 

Arm.ia lekkoatletów 
wystąpi w korespondencyjnych zawodach niedzielnych 

W niedzielę w całym kra.lu odbę-, koatletycznego na SPO na szczeblu 
dą się ogólnopolskie zawody kores- kół sportowych. 
pondencyjne w lekkoatletyce. Regu- Zawody korespondencyjne są je 
lamin zawodów stwarza możliwości szcze o tyle ważną imprezą, źe po­

startu wszyst- mogą do szybszego przeprowadze­
kim zawodni- nia klasyfikacji olbrzymiej rzeszy 
kom i zawod- lekkoatletów. 
niczkom dz~ki ŁKKF ufundował nagrodę prze­
czemu zawody chodnią dla najlepszego zespołu. Po 
korespondencyj dobne zawody będą przeprowadzo­
ne nabierają ne również na jesieni, lecz w in­
charakteru im nych konkurencjach. 
prezy masowej. 

Kto, gdzie • 
I k~edył W Łodzi za­

wody odbę_dą się w dwóch punktach: 
na stadionie Włókniarzy przy Al. 
Unii, gdzie startować będą wszyscy \V sobotę I nlrdzlelę, 17 I u bm„ odbę· 

dą się w Lodzi następujące Imprezy 
zawodnicy i zawodniczki zrzeszeń sportowe: 
sportowych, i na boisku Widzewa 
przeznaczonego na start dla młodzie 
ży szkół Wydz. Oświaty i DOSZ. 

SOBOTA 

dzenia współzawodnictwa zlotowe­
go, regulamin współzawodnictwa 

sportowego. 
Współzawodnictwo to wpłynie na 

uzyskiwanie coraz lepszych wyni­
ków sportowych, podniesie pracę 
organizacyjno - polityczną I sporto 
wo - szkoleniową na wyższy po­
ziom. Ponadto pomoże on wyłonić 
i zakwalifikować do udziału w Zlo­
cie przodujących sportowców I akty 
wistów kół. Konkurs współzawod­
nictwa przeprowadzony będzie w 
trzech grupach. Grupę I tworzyć bę 
dą koła przy za.kładach pracy, grupc; 
II - LZS-y I grupę III - SKS-y. 

Kola I zesp<>ły pragnące wziąć u­
dział w konkursie obowiązane są 
zgłosić się w miejscowych komite­
tach terenowych Zlotu. W celu kon 
trolowania t oceny realizacji podJę 
tych zobowiązań p!)wstaną we wszy 
stkich kołach biori\cych 'udział w 
konkursie komisje konkursu. - Kond 
sje poWiatowe i miejscowe koordy­
nowac bę"aą Wspófza'Wodill~two D~ 
swoim terenie, przesyłając spostrze­
żenia do komisji wojewódzkiej, któ 
ra wytypuje kandydatów na Zlot. 
Dla wyłonienia najlepszego woje­
wództwa we wszystkich przedzloto 
wych, masowych imprezach sporto­
wych przeprowadza.na będzie punk­
tacja drużynowa. 

Program Zlotu przewiduje: 
Biegi narodowe, wielobój SPO, 

sztafety ulicme I wyścigi kolarskie. 
Na Zlocie startować będą zawod­

nicy wytypowani w eliminacjach ja 
kle odbędą slę w dniu Swlęta Kul 
tury Fizycznej - 22 czerwca br. 

Dzienniki wskazują na wysoki po 
ziom gry polskiej drużyny, na jej 
dobrą technikę. Wszystkie sprawoz­
dania z meczu podkreślają doskona­
łą grę bramkarza Stefamszyna. 
„Komsomolskaja Prawda", „Trud" 
i „Sowieckij Sport" oprócz ·Stefani• 
szyna wyróżniają szczególnie Cie­
ślika, Sobka, Suszczyka, Glimasa, 
Alszera i Wiśniewskiego. 

SKS przy Państw. Lic. Pedago„ 
gtcznym w Zduńskiej WoLi rozpo• 
częlo już sezon letni. Poszczególne 
sekcje, jak: siatkówki, pilki nożne;, 
lekkaattetyczna. przeprowadzają tre­
ningi i zorganizowały już kitka ;.m­
prez.. Na- pierws,wm planie sq. biegi 
narodowe, które byly doskonalym 
sprawdzianem zaprawy zimowej na~ 
szej mlodzieży. 

W biegach wzięlo udział 165 osób, 
w tym 103 dziewczqt. Normy na. 
SPO bądź BSPO uzyskało 149 osób, 
w tym 97 dziewcząt. Najlepsze wy­
niki uzyskali: chłopcy - na 1000 m, 
grupa 19-22 lat: Milosz 3,03, grupa. 
17-18 lat: Klim.czak 3.04, dziewczę• 
ta - na 500 m, grupa 19-29 lat: 
Tomata 1,39, grupa 15-16 Lat: Ru~ 
decka 1.39 min. 

Organizacja biegów b11la sprawna:. 
Poza tym zorganizowano zawody 
lekkoatletyczne poszczegól.nych klas 

Budowlanl• (Chorzo'.w) pod hasłem: „Pierwsi w sporcie, 
pierwsi w nauce". Jako pierwsze 

· • d · ł k odbyły się mistrzostwa klas trzecich. 
grarą W ponte Zia e Tutaj zwyciężyli: 60 m trójskok i 

„ Wło':kna·arzem (Pabi'ani'ce) sko.k w dal .czap.ka .7:5 ~„ 9,11 i 4,81, 
,_ skok wzwyz Sieminski 1,45, . kula; 

Ligowy zespół Budowlani (Cho- \(~ kg) Skiedrzyński 7,71, granat Pod~ 
rzów) po rozegraniu spotkania o pu siadl71 52,15. . . 
char Zlotu z Włókniarzem {Łódź) wy P~ocz . tego od?yly s1ę • spotkamti 
stąpi w poniedziałek w Pabianicach, w ~iatkowkę z Gimn:. Ogoln:o~sztal~ 
gdzie zmierzy się w towarzyskich c~cym. W ~onkurP;nc3t męskie.' zwy„ 
zawodach z Włókniarzem (Pabiani- ~tę~yłl!- .dru~yna Ltc; Pedag. 3.~. a . ~ 
ce). zenskie1 Gimn. Ogolnokszt. rowmez 

Zawody odbędą się na boisku Włó 3:0. . 
Muzyczny - „Orfeusz w olekle" - 19.15 
żydowski - „Gliki Hamell1" - 19.30 

, Początek o godz. 9. Arlekin nieczynny 

PIŁKA RĘCZNA. Czwórmecz slatków· 
kl męskiej drużyn AZS-u Poznań, Kra­
ków, War-.va, Łódź. Sala MDK, godz. 
17.30. 

k · g d 17 30 {W"l) Czlonkowie naszego SKS wezmq 
marz.a 0 0 z. · · 0 

• udzial .JJ organizowaniu biegów na-
rodowych w dwóch miejscowościach. 
powiatu sieradzkiego. Będzie to wy„ 
konariie jednego z zobowiązań pod"' 
jętych dla uczczenia Zlotu Mlodycll 
Przodowników. 

Plnul>lo - „Jest drożyna" - 1? 

KOINJA 
BAJKA - Bracia Benthln - 18, ?.O 
BAŁTYK - Nędznicy l ser. - 15, 17, 19, 

21 
GDYNIA - Progran1 naukowo-ośwlatowy 

- 17, 18, 19. Moje uniwersytety - 20. 
Program dla najmłodszych - 16. 
- 17, 18, 19 

. MŁODA GWARDIA - Diabelska grań -
16, 18. 20 

lllUZA - Człowiek bez jutra - 18, 20 
POLONIA - Festiwal rnmów czechosło­

wackich - Mały partyzant - 16.30, 
18.30, 20.30 

PJłZEDWIOSNIE - Pleśń tajgi - 17.45 
20 

REKORD - Zaręczyny Korlnny Schmidt 
17.30. 19.30 

ROBOTNIK - Powrót do domu - 17, 19 
ROMA - Cienle na torach - 18, 20 
SOJUSZ - Rzym - miasto otwarte -

19 
STYLOWY - Młodość Chopina - 15.30, 

18, 20.15 
SWIT - Nieczynne z powodu remontu 
TATRY - Aliszer Nawoi - 16, 18, 20 
'VISŁA - Rwący potok - 16, 18, 20 
WŁOKNIARZ - Festiwal filmow czecho-
słowackich - Mały partyzant - 16. 18, 
20 

WOLNOSC - Festiwal fJlmów czecho­
Flowacklch - Mały partyzant - 16, 18, 
20 

:ZACHĘTA - Parada natrętóv - 18. 20 

O końcowym wyniku zawodów bę 
dzie stanowiło 100 najlepszych wyni 
ków męskich I 50 kobiecych -w każ 
dej konkurencji obliczonych wg 
tabeli fińskiej. Zawodnicy startują 
w biegach na 1 OO. 1000 i 3000 m w 
skoku wzwyż i pchnięciu kulą, a za 
wodniczki w biegu na 60 m w sko 
ku w dal i rzucie dyskiem. Wyniki 
zawodów koresponden·cyjnych zali­
czane są poż.a tym do trójbo.ju lek-

Tabela rozgrywek 
w grupre pabianickiej 

TABELA ROZGRYWEK 
Po ostatnich spotkaniach w grupie 11a­

blanickleJ I klasy wojewódzkiej tabel'ka 
mistrzowska przedstawia si' następu­
jąco: 

1. Unia (Zgierz) 
2. Wlóknlal'Z (Pabianice• 
3. Ogniwo (Pabianice) 
4. Włńknia .rz (Zduńska Wola) 
5. Un!a (Pabianice) 
6. Stal (Głowno) 

7. Włókniarz (Aleksandrów) 
8. Włókniarz (Konstantynow) 

6 io: i 
s 14: Q 

3 4 7: 4 
3 4 6: 4 
3 
3 
3 
s 

7:11 
5: 8 
4: 9 
4:1!t 

ROZDANIE NAGROD. Sala przy ul. 
Wólczańskiej 5, rozdanie nagród zwy­
cięzcom masowych wyścigów kolarskich 
i biegu sztafetowego „Glosu Robotnicze· 
go", godz. 1t3o. 

NIEDZIELA 
PIŁKA NOŻNA. Włókniarz - Budowla­

ni (Chorzów), mecz o puchar Zlotu, sta, 
dlon przy AJ, Unii, godz. 17. 

Sport szkolny 
W lekkoatletycznych mistrzostwach Te· 

chnikum Przemysłu Włókienniczego uzy­
skano szereg dobrych wyników. llilstrzo 
stwa odbyty się Jednak jedynie w trzech 
konkucencjach z powodu braku odpo· 
wledniego boiska. 
Tytuły mistrzów szkoły uzyskali: w 

~koku w dal Beriak 6,10 przed Pliszką 
6 m, w trójskoku Berlak 12,29 przed 
Pliszką 12,24, w pchnięciu kulą Towpik I 
13,40 przed Nagrodą 12,65. Mistrzem ku· 
li wśród młodzików został Jasiak 11,07. 
Drużynowo pierwsze miejsce zajęła 

klasa 3 elP.ktryczna b. 

zawody o mistrzostwo I klasy łódz­
kiej: grupa I, ~dz. 11, boisko przy ul. 
Nlciarnianej J, Kolo Im. Armil Ludowej 
- Ogniwo; boisko przy ul. Ogrodowej 
32, Kolo Im. Marchlewskiego - Cetebe: 
boisko Widzewa: Widzew - Unia; godz . 
16.~0, boisko Spójni: Kolejarz - Ł. F. Ze· 
garów. Grupa li, godz. 11, boisko przy 
ul. Kilińskiego 188: Budowlani - Włók- Pracownicy poszuk1wan1 
niarz; godz. 17, boisko przy ul. Niclar- . 
nianeJ 3: Łorlzlanka - GWKS; boisko ' Samodzielnego kler. bryg. remont„ tech 
i>rzy ul. Kilińskiego 1&8: Koło Im. 9 Ma- mka mechamka z dlugolet111ą prakt~llą, 
ja - Spójnia l boisko Spójni: Kolo lm ma.1stt·a kalkulatora wysoko kwaltf1ko· 
Szymańsklei:-o - Gwardia. v.:anego z zakresu mei;hanlk1, magazy. 
PIŁKA RĘCZNA. Dalszy ciąg czwór· mera, 2 pomocmków slusarsklch, 1 sto 

meczu <latkówkl męskiej drużyn AZS tarza . budowlane~o I pomoc kowala za 
Krakowa, Poznania, warszawy I Lodzi, trudnią natyC"!1n:11ast Łódzkle Zakłady 
<ala MDI{, początek 0 godz. 10, !\ po po- Garbaro;kle,. Łodz, ul. Zgierska 104. Zglo· 
tudnlu o godz. 16.30. szen•a osobiste przyjmuje sekcja perso· 
PŁYWANIE. Zawodv towarz."skle Stal nalna. 1039 -.I< 

- Spójnia. ba<en MDK, i;odz. 11. Konstruktorów . mechaników, Intynie· 
LEKł{OATLF.TYKA. Ogólnopolskie za- rów • mechaników, inzynierów • energe· 

wody korespondencyjne. Stadion przy tyków, ślusarzy • mechaników z prak 
AJ. Unii I boisko Widzewa. godz. 9. tyką zatrudni Wytwórnia Filmow Fabu 

MARSZ PATROLOWY. Start do mar· l<1rnych. Zgloszenia osobiste przyjmu 
'zu patrolowego Łódź - Tomaszów, o ie dział personalny, ul. Sienltiewlc1.a 33 
,godz. 10, Plac Im. Barlickiego. 1342-K 

Korespondent „Expressu Il.'4 

RAFAŁ KOKOSZKO' 

Spółdzielnia Pracy .Guma", ł..ódż, 
ul. Bolesława 5, przypomina, źe 

stosownie do uchwały Rady Pań­
stwa I Rady Ministrów z dnia 
14. 12. 1950 r. wszelkie zażalenia 
i odwołania załatwia przewodni­
czący lub jego zastępca w środy 

od godz. 14-15. Jeśli w środę 
przypada dzień wolny od pracy. 
dniem przyjęć jest najbliższy 

dzień pov.rszedni tygodnia. 

1212-K 

SPRZEDAM gabl WOZKl, rowerki, 
net, sypialnię, dy · łóżeczka dztectęce 
wan lampę J?abine· duży wybór. Ro• 

• . man Linknwskl, 
tową. Wiadomość Piotrkowska 120. 
tel. 165-03. 7037-G USl-(l 
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